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W stylii Offenbacha
Kraków, 17 m arca.

W  jednym  z aktów  O ffenbachowskiej ope­
re tk i »Życie Paryskie* w pada na scenę czło­
wiek, dziko w iodący oczym a i zaśpiewa -szy, 
że przybyw a w prost z Brazylji, sta je  przed każ­
dym obecnym , w yw ija gw ałtow nie strasznym  
nożem przed jęgo nosem i py ta : »Czy pan się 
n a  mnie gniew a?* Każdy w ton sposób zapyta- 

. n y  odśpiewuj^ oczywiście, że an i mu się ?śn: 
gniew ać pooźem w szyscy 'razem  z Brazyltj- 
ftzykiem intonują, podniosły chorał oparty  na 
m otyw ach -.kankana... -  -

U dy profdkor p ra w i n a  uniw ersyrocie w  p ięk ­
n em  mieście Bcllo Horizontc w  stanie Min as 

' Gera-es i delegat Brazylji w jednej osobie p. 
Mello F ranco  grożąc natychm iastow om  rozbi­
ciem Ligi, zapyla! członków jej R ady, czy® !; 
na niego gniew ają, ci ta k  samo, jak  u Offenba­
cha, pośpieszyli oświadczyć, że ani im to przez 
m yśl nio przeszło, na  dowód czego odroczyli 
ca ią  spraw ę, nad k tó rą  radzili bezskutecznie 
dw anaście dni. i także zaśpiewali hym n poże­
gnam y na temait, że L o e 7 rn | żyje i żyć będzie 
nada l. -

 ̂ jak k o lw iek  odroczenie jest lepsze, niż rozbi­
cie Ligi, jedna,k do zbytniej radości niema tu  
n ik t powodu. W szyscy bowiem z tej dwuna- 
stedniow ej i bitw y w ychodzą* przekonani, że 
droga kn przyszłości nic będzie im różami wy­
siana, że sukcesy s ta ją  się coraz trudniejszo" i 
icoraz bardziej naw et po rzekoniem  ich odnie­
sieniu wątpliwe.

Rzecz nie ty lko  oceniana /. w ieżyczki w łas­
nego kościółka parafjalnego, przedstaw ia sic 
znacznie groźniej. P rzed oczym a całego św iata 
zadem onstrow ana w sta ła  niom oc?' w ew nętrzna 

f0 f) M gle  okazała się cala kunsztow na sieć 
Sznurków na k tó rych  ona tańczy. Tym  razem 
sznurk i popląta ły  się zbytnio i piękna tancerka  
leg ła  bezw ładna. A zaś różdżka oliwna, k tó rą  
dzierży ona w swem ręk i"p o ch y liła  się żałośnie. 
K to  wie naw et, czy się nie nadłam ała...
■ Minn zgodnej b wiem deklaracji, że duch 
L ocarna Dozostaje nadal w urzędow aniu, kwe- 
stja  m edjum , przez k tóre  duch ten m a ’się w 
przyszłości objawkm, i różne sw oje cudowne 
lew ltacje, dem aterializacje i aporty  wyczyniać, 
Stoi calkowio-ic o lw łm n .

Oha media niemieckie w racają do ojczyzny, 
gdzie einuzjasy,cz.m.'go przyjęcia oczekiw ać nie 
m-ogą. K ierow nik seansu spirystycznogo, Cham­
berlain, musi oczekiwać także bardzo gruntow ­
nej k ry jy k i u siebie w domu. N aw et cudowny 
Briand będzie musiał sięgnąć do najw yższych 
re 'es tró w  swojej re toryki aby wywołać w słu­
chaczach w rażenie, że nie przywozi k lasy , lecz 
przynajm niej zadatek sukcesu.

W łaściw ie najlepiią w tein w szystkiem  w y­
szedł SkrzyńsKi, nie dlatego, że Niomey i Pol­
ak , nie wesz ,r do Rady Ligi ani razem ani o- 
sobno, lecz d latego że przez cały czas genew ­
skiej batnlji nie pópwT^t żadnego błędu tak ty cz ­
nego. W szystko, co się ta m 'd z ia ło , ty lko w 
aa rdzo drobnej części zależało od niego W  ca 
łości natom iast zależało od niego, czy delega­
cja polska zachowa tak t. ostrożność i um iar 
postępów  "u fa ,' czy nie uksgnie słiggaślji licz­
nych a złych przykładów , czy nie zechce z nad 
Lem anu oddziaływ ać na słuchaczy nadw iślań­
skich silnemi słowami i szerokiemi gresbitni. — 
Otóż Skrzyński un iknął tego w szystkiego cal ■

kowicie i osiągnął to, że w yjechał z Genewy 
z ustaloną opm ją partnera  nie ty lko  zręcznego 
i energicznego, lecz przedcwszysitkiiem k u ltu ­
ralnego i znającego doskonale reguły  g ry . Je s t 
to duży kap ita ł, k tórego w artość ujaw ni się, je­
żeli danem  będzio Skrzyńskiem u grę do tych­
czasową, na terenie m iędzynarodow ym  prow a­
dzić. K ap ita ł ten bowiem jest zw iązany w cało- 
fści z jego osobą.

Mimo w szystkich cudow ności w Genewie 
cudaisię  nic działy. N atychm iast po zakończe­
niu przedstaw ienia, zaczęto przetrząsać kulisy 
i znajdow ać liczne ślady poufnych układów  i 
zaw iklań, k tóro  odbiły się na toku  rokow ań 
genew skich. Now ojorski »W orld« w ystąp ił jesz­
cze w poniedziałek z rew elacjam i, że w szyst­
kiemu winne są ta jne  układy, jak ie  rzekomo 
A ngljaj F rancja  i Polska zaw ad y  ze sobą jesz­
cze w Loearno poza plecam i, Niemców co do 
gw arantow ania polskiej gran icy  zachodniej. — 
W yrazem  tych układów  miał być oblig F rancji, 
później zaś A nglji, że Polskę na sta łe  miejsce w 
R adzie Lig rów nocześnie z Niemcami w prow a­
dzą.

Jeżeli jednak pow yższą rew elację włożymy 
nawet, miedzy am erykańskie sensacje, to  nie 
m niej pozostaje faktem , że już w trakcie  roko­
w ań genew skich rząd francuski ogłosił, iż za­
w i te g o  świeżo trak ta tu  z T urc ją  nie będzie ra- 
tjTikowai, dopóki nie zostanie zmieniona w 
nicm definicja neutralności, do k tó re j się F r a n ­
cja zobowiązała na w ypadek wojny Turcji z 
kim ś trzecim  i d- póki nie będzie skreślone po­
stanow ienie o przewożeniu wojsk tureckich tym  
odcmki.em kolei m ałoazjatyckkdi, k tó re  się w 
adm inistracji francuskiej znajdują. Są to w łaś­
nie te dwa punkty  tra k ta łu  francusko-tureckie- 
go, k tóro  w Londynie w yw ołały najw iększe za- 
n epekojenic. W praw dzie nie można z całą pew­
nością tw ierdzić, że to sensacyjne ośw iadczenie 
stanow i ^właśnie tę cenę, za k tó rą  Cha mb rhiin 
u trzym ał aż do końca solidarność z Briandom 
w w alce o imojspe dla Polski, ale pozostaje 
faktem , że taka deklarac ja  francuska, właśnie 
w rmuneuc-ie najgroźniejszym  tej wałki, nastąpi- 
ła... ^

MussAiii! nic cłiowal"śW ialła pofl korzec, ze 
)>ak;y locaineMskie są mu ttfosyinjmtyczne, a 
FTgT Na.iodów Hekuhą. ^ ł io rn a le  d ‘Italia - już 
na tydzień przed odroczeniem Ligi zapow iadał 
trium fująco, że Genćwa rozbiła Loearno... W ia­
domo zaś, że w regimie faszystowskim  dzienni- 
k ' nic mogą jiisać rzeczy, k tijreby z jak iego­
kolwiek powodu byty nie na rękę rządowi.

Afussoliiii, k tó ry  teraz  właśnie zabrał się do 
budow ania w ielkiej koalicji antiniom ieckiej. nie 
mógł z zadowoleniem przypatryw ać sic takiem u 
obrotowi spraw y, że Niemcy jednak w o s ta t­
niej chwili w ejdą ck Ligi i do jej Rady.

Brązy lja jest te ry  tor jalnie wiclkiem a lud­
nościowo bardzo interesującem  państwom . A1 o 
Brazyl.ja znajduje się w takiej zależności od 
kapitału  anglo-saskiogo, że musiała poczuć za 
sobą poparcie w yjątkow o s in e , skoro w o sta t­
niej chwili Odważyła s i j  zinSló Cham berlainowi 
tak wielką nieprzyjem ność) A może nic jest to 
dla niego tak wielka nieprzyjemnością', jak się 
prostaczkom  wydaje. W każdym  razie może 6A 
znaleźć osłodę w fakcie. żtp Francja, już rozbiła 
swój niebezpieczny tra k ta t  z T urcją , a spraw a 
Ligi N arodów ciągle jeszcze wisi...

N a sku tk i środow ego odroczeni, po trzeba w Boga i wyznawał, jakąkolw iek  religję, to te ra z 
chwilę poczekać. U jaw nią się one niewątpliw ie, odpraw ialiby m odły dziękeyznne gorąco  i z . 
N a razie jedno w ydaje  się pewnern, mianowi- przejęciem. Od daw na bowiem nie tra fiła  się im | 
cie, że gdyby bolszew icy w  Moskwie wierzyli tak a  g ra tk a , jak  właśnie we środę... (s-i).

Ireni wugiosi dzisiai sisojc ctsss*?
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy'1). , |

Paryż, 18 m arca. Dzisiaj wygłosi w R kie de-t K ońcowe ustępy  ośw iadczenia . rządowego 
putow anych B riand sw oje elespose. Będzie ono redagował sam isriaud a odnoszą się one oo po- 
b a rd z i k ró tk ie  i jasno ujm ie zagadnienia pań j Utyki zagranicznej. Stw ierdza więc między im, 
stwowe. W  e-kspose żąda  Briand od Izby jak rząd nadal kroczyć będzie w spraw ach poli
najw iększej pracy i karności i szybkiego utkoń-'  .....
•czenia dyskusji finanoswej. tak aby nowe po­
datki m ogły wejść w życie z dniem 1 kwietnia.
Rząd przyrzeka wprowadzenie systemu wybor­
czego okręgami

ty k i zagiranicznej w duchu L ocarna i dążyć bę­
dzie do u trzym ania pokoju europejskiego 

Briand spodziew a się znacznej większości. 
Socjaliśc powstrzymają się od glosow ania. 

----------------- o-----------------

?^hłO jfe m m w s M ń
PsSłO SK i 0 d y m is j i  O tc m b e r la lR O  ■ I O d j a z d  a e l e g a s j i  n i e m i e c k ie j

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy"). | Genewa, 18 m arca (FAT). D elegacja niem iw -
Berlin, 18 m arca. »Beri i ner T ag eb la tt*  

nosi z Londynu, że bezpośrednio zanosi oię na 
ustąpienie Chamberlaina. Inform acja ta  nie ma

:Nf)
NUMER ŚWIĄTECZNY

NOWEJ REFORMY
j e d y n e g o  d z ie n n ik a  p o p o la d n io w e p )  n a  Kraków, 
Ma'opo!«ikę za c h o d n ią  i wojew ództw o śląskie , 
z  ok az j i  ś w ią t  ' 'W ielkanocnych  —  u k aże  się

w wielką sobotę 
tlaia 3 >90 kwietnia 1926 

□ n n
roku.

B o - 'I*  odjechała wczoraj o grodz. 8 wieczorem do 
1 Berlina. Przed odjazdem  delegacja p rzy jęła  wi-

do tej pory potwierdzenia z innych źródeł.

M o n a l i ś c i  t a a n ia  u s tą p ie n ia  StfeseiMiw
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy"). 

Berlin, 18 m arca. Prasa nacjonalistyczna w 
nam iętny sposób dom aga się ustąpienia Strese- 
manna z powodu jego klęski w Genewie.

zyty przedstaw icieli rozm akycli delegacyj, mię­
dzy inneuii Scialoji oraz ministra Skrzyńskiego.

P o w r ó t  p r s n i j e r a  S a r z y ń s k i e g o
W arszawa, 18 m arca (AW). R ow tót p rezesa ' 

R adv  ministrów p. Skrzyńskiego oczekiwany, 
jest w sobotę rano. W zw iązku z tern pro jek to ­
wane jest na razie posiedzenie kom isji d la  spraw  
zagranicznych, na którem  p. Skrzyński zda- 
spraw ozdanie z sesji m arcowej Ligi i p rzedsta­
wi obecną sy tuacje  uTędzynarodową Polski.

T R A D Y C Y J N Y  NURSSR 
W l £ L K A ^ 0 C ^ Y

bogato  i lu s t ro w a n y ,  w za o c z n ie  zw ięk szo n -m  
n a k l  idzie i ob ję to so ’, opuśc i p ra sę  w  god»i:*»ah 
popołudniow ych , p rzynoszą c  o s ta tn ie  p iz c a -  
bw ią teczne  w iadom ości  z k r a j u  i św ia ta .

N u m e r  ten  rozes łany  będzio na jw cze śn ie j -  
‘ zemi poc:ą g a m i  popołndniow em i n a  prowincje ,  
dokąd  dojdzie  w na jb l iż sz y ch  d n ia c h  popo­
łud n io w y ch  lob  wieczornych.

Na ira m e r  te& zw rac am y  sz c z e g ó ln ą  
nw 0   ̂ P. 1. K upców  i  P rz c jty s fo  ców , 

- ja k u  pec j. ln ie  n a d a ją c y  s ię  u a  re k la m ę , 
Z g łoszen i- ' p rz y jm u je  A d m in is tra c ja  

,R'owft* •feLormy", K raków , ul J a g ie l­
lo ń s k a  L. 10, T elefen  241.

Ze w z g lę d u  n a  kon ieczność  w cześn ie jszego  
u re g u lo w a n ia  n a k ł a d u ,  u p r a s z a  s ę o n a d e s ła ­
n ie  ogłoszeń n a jp ó ź n ie j do c z w a r tk u  d n ia  
1 k w ie ts ia b .  r . do godziny  7 -m ej wieczór^

A d m i n i s t r a c j a  „ N o w e j  R e f o r m y " .

k . m .

Hse«1a m in i s t r ó w

i p p i s l^  iaM fteio  e z e s liiii®
P r z y p u s z c z c l s iy  s k le i ł  a o w e g o  r z ą d u

Praga, 18 m arca (1'AT). P rem ier Svehia od-.inż. Pokorny, min. robót publ. Fiszer, min. opio- 
wiewtót wczoraj pro-/,. Ma-śaryka i wręczy! mu ki społecznej prof. Schoenbaum, min. zdrowia 
pismo, w którem zgłosi! dym:sj'ę swego gabi- prof. F o ustka, min. handlu  Peron tka. min. fi-
netu. Byiy preiujer gabinetu  urzędniczego Czer- nansów  dr Englieh, ntin. sprawiedliwości W a- . . ^
nv ctrzvm a! m isi- utworzeniy. gabinetu  urzęani- zny. min. dla. Czechosłowacji d r K aiay, min. u- ministTÓw rozpoczęła dyskusję
czego. * ' i;iiik;>cji dr Fe;nor, spraw y 'zagj-an'ęzuę_ di Be- jćk ti ustawy o uzupc neinu prorfTzasrjum tn:

Czi:clio-sli>n oiteU ie »S Iowo* fKjdajo pvzy[)usz- 11 e s /, min. szkolili o Owa. Heinier. N om inacją no-
czątny- PktSRi giitiinc-iu: pc-rż<-Tt nidyf min. spraw  j vvcg>i rządu oczekiw aną jest w gocl/inacl) przed
wcv.T.(;fr/.ny.cłi Czerny, min. obroy kraj'owc-j |>oludniowycłi.
gon. Sirowy, min. roln. proC Rodlik, min. kolcij ----------------- o   —

Warszawa, 18 marca (FAT). R ada ministrów 
na posiedzeniu w dniu 17 m arca uchw aliła mię­
dzy innemi p ro jek t ustaw y w spraw ie ra ty fi­
k ac ji tra k ta tu  koncyłj:tcvjnego abitrażow ego 
m iędzy Polską a  Szwecją, rozporządzenie w 
spraw ie zm iany s ta tu tu  , o rganizacyjnego u rzę­
du cm igracyjneg'0 . uzupełnienie rozporządzenia 
o zakresie działania i organizacji tego urzędu, 
oraz zmianę s ta tu tu  organizacyjnego ^ m inister­
stw a pracy i opieki społecznej. Pozatem  R ada

w spraw ie pro-

dże;ow ego na  czas od jiiciwszego stycznia do 
81 m arca br. i prowizorjum  budżetow ego na 
czas od jiieiwszego kw ietn ia do 30 w rześnia br.

Zlh
ii mcces'®

(RAT). RządPekin. 18 m arca 
św iadczy! go tow ość  w ypein ien  i  ż ą d ań  t i l tym a .  
ty w n y c h  mocarstw- t r a k ta to w y c h  co do u su n ię ­
cia min jmd T aku Chiny  w te n  sposdb upr?.e- 
dzily  akcji; f lotowa zapow iedziana przez Anglję . 
Ja jrón je  i 8 ia n y  '^ jednoczone . ' N iem cy  zacho- 

' w-afy sic w tym  konidikcie woLec Chin neu tra l-
wnie. I’osc[s;wo sowieck-.e^ 

z tej okazji, aby zapewnić Chiny 
Rosji

1‘ek ia ie  skorzystak )  
o syinpatjach

o- nai akcji floty na port Taku wysyła Japonja 
eskadrę okrętów- w-ojennych z 2.000 żołnie 
r/y marynarki na pokładzie; Ameryka dy­
wizję złożoną z 0 kmitrtorpedowców i krążo­
wnik >'Sa#ramen4o<:, Anglja dwa krążowniki.

IV Ł b ie  gm in o św iadezy ł Baldw-in, ż enngiel- 
jjtio siły  m orsłde  u p ow ażn ione  są do b ra m a  u- 
dzia łu  ty lk o  w ostate-czności i w tedj-  : ty lk o  
wspólnie z- in iiem i mocai-stwamj mogą. in terwe- 
riHiw-ać. celem ocłirony p raw a  
Chinach.

Londyn, 18 nurrea (I’AT). Celem przygotow a

R b n fó t e B t ja  h e l  tiea ts  p o ls K c -iwnutisHa
Lwów, 18 m arca (A W ). \ Tezo ra j rozpoczęły 

się tu  obrady konferencji polsko-rumuńskiej w 
sprawie taryf towarowych polsko-rum uńskich 
n a  kolejach obu państw  i tra n z y ta  przez R u ­
munię. Obrady odnoszą się też  do najkró tszych  
p .dąizeń  lądow ych m orskich m iędzy Polską a
portam i Morza Czarnego i Lew antem .

. . .

* Spoko) na granicy litewskiej
Warszawa, 18 m arca (AW). Z \V:lna  dono­

szą. że tej nocy z polecenia władz centralnych 
wydano władzom lilewsk-m 8 funkcjonariuszy 
litewskiej straży granicznej zatrzym anych na 

cudzoziem ców w na-szem je ry to r ju m  Si) lutego. W ydanie to stoi 
Iw zw iązku z z.anieclianicm zaczepek i aw antu r 

 ‘ przez Litw inów.

Propągondpoa te liili
(„Czechosłowacja i Czechos!owacy*‘. Jerzy 
K urnatow icz, profesor Szkoły Nauk Politycz­
nych w Warszawie. Nakładem Polskiej Księ­

garni Teofila Firuta. Frysztat 192C).

P, Je rzy  K urnatow ski, będąc widocznie go ­
rącym  zwolennikiem przyjaźni polsko-czeskiej 
(o co nikt do niego prelensji mieć nie może) po- 
^ ^ j-’ ^am iar -/.ajioznania publiczności polskiej 
kicm ™ /1-n • CZOs'i ‘'ni ]>aństw'em czesko słowac- 
wiem o f c S j f n i ? 1 ^ 'w a lcb n y , żadrn-j bo­
dnie n z m r L  Pominąć, by d wa są Sie-

adnie się p0zn;i]y. N iesrely,

lite ra tu ry  historycznej podaje Soukiifia. Nie- 
d e rleg o /C esćk a-’ Ylćzeka. Są w tym  rozdziale 
najogólniej podane, ki'onikarsko zebrane, dzie­
je państw a czeskiego i w ten  sposóo, k tóry  hi 

|s tjr jo g ra f ja  oddaw na ArzuOila, a  k tóry  spot 
i kat- można ty lko w gorszych lub w całkiem 
złych s z k o l n y c h  p o d r ę c z n i k a c h .  /Żądnej sy n te ­
zy, żadnej giębszój myśli, ośw ietlającej rozwój
społeczny i państw ow y Czech, w rozdziale  ̂  ̂ __
tym  znaleźć ttie można, — natom iast, jeżeli się lityc-znyie, p. ifctzogo Km natow skiego, 
trafia w łasne sady autora — te brzm ią tak , że P oza  dygresjam i aeikmm ak tualncm i, k tó r

uemi i germanofilskiemi AYęgrami, podburzając 
ca!}- naród polski na Czechów, którzy zorgani 
zowali wzorowe republikańskie państwo, i są 
w przyjaźni z Francją. Skoro nie można już 
ołwareio umiedńrz™ swoieli sympalji w A V i o 
dniu i Berlinie, należy się zadowolnić Buda 
posztein". (Sir . 48 i 49).

lyc li  k i lka  zdan  av n ad to  ośw ie t la  m e to d y  
bistoryczno  p ra c y  pro feso ra  S zko ły  N au k  no

profesor J
™.Y cel n a 1nk„K ;!nii,t0w: ^  - .  mając ten_ zbo-

liriifeifir K urnatowHabsburgów ,
; — -/"OKi —  m apie </->' «™- ni w ięcej: „Log'ika dzie jów  zam ias t  oba

Tł-irt!!’ V° u f?llje się środkam i,  k tó r e , w y  p rzed  p rzym ierzen i aus lr jacko -m osk iew -
skicm , nakazy  wabi Polsce zaw aićic przy mierzą

i „  I a , , •„ Cl
0 zła wola, all>o w ielka  
go w yrażenia  użyć nie°h centy.

go1 roy.1>atrZ,lli" si  ̂ bowiem w ydanej przez .uie- 
r h n - , 'Ui/CC’ z;T " '/-nhjmy się z jej treścią. Wy- 

- a na czeskim  Śląsku w-e F rysztacie  „ku  
czczeniu czicrecl setnej rocznicy zg -nu  Lu- 

o i ! ! - a t 'ar iŁilo,'| czyka, k tó ra  czeskiego" dzieli 
, ■ , ' a. wie /-ęśea; pierwszą, k tó ra  przedstaw ia 
his to n r  > narodu czeskiego ol.em iującą czasy
najdaw m ejrzb od w ieku IV i • • ■ ’„• . , ulvU az tu) dzismisza
niepodległą U zcclm .tow ac.e, o ra , część dam ą ,
zapoznającą czyteln ika z Czeehslow acja 
czesną, jej ludnością, ustrojem , życiem ,)0ti- 
tyczneiu, kult ui-ą, ośw-iatą i t. d.

1’ierwszą część, t. j. historję, oparł profesor 
K urnatow ski na popularnycłi podręcznikach 
historji, używ anych w szkoiach średnicli. Ja k o  
źródło polskie czy tu je  najczęściej Sm oleńskie­
go „Dzieje narodu  polskiego", zaś z czeskiej

N i e s t e t y ,  j u ż

pisze, n ijw a ć  naród czeski, m ożna gro .roe lubje^ mie(, 
do niego sentym ent, 4ru io jed n ak  zgodzić się 
ua pogląd, by puno anie W acław a II, jako 
króla polskiego „mi: o d la P olsk i ze wszoch- 

iw o w- m iar dodatnio znaczenie. Pow sta je  silna wła-f. J' rane ją  . „ ,  „ ,
c z a s  n a d w o r z e  p o l s k i m  p o w i i t a . ]  dza królowska, zemsta] przyw rócony ty tu ł kró 
' a  p a r t j a e r m,.............„ . ^ . a n o f i 1 s k a. — 'la  polskiego od dwóch w ieków  zarzucony*
T a nić uległości w zględem  Niemców ejągnie I (str. £0), jak  również trudno się n a  to zgodzić,
się dalej a ż  d o  n a s z y ć  h d n i, Bru?y bez 
przeszkód zostają sanndziJfn t.m  króIe.-’tw-:Li, 
Sobieski zryw a tra k ta t  z F ran c ją  i ra tu je  Au- 
s(.rjc lirzcd  Turk.um . E lita  polskiej inteligencji 
stronnictw o patrjo tyezue  za S tan isław a A ugu- 
ota, zaw iera 29 m arca 1790 r. t ra k ta t  polsko- 
].ruski, k tóry  oczyw.ścro zo s trony  Ibus Dy] 

j-zasadzką i siurowaikowaiiiem Rosji przeciw ko 
1 ‘olsce. W przededniu w ielkiej wojny, elita  
polskiej inteligencji w itn r.e  stoi przy H absbur­
gach i bluszczom koło nich się owija, w alczy 
przy boku arm ji państw  centralnych , aby uzy­
skać „niepodległą" 1‘oiskę n a  praw ym  brzegu 
Wisły L)ziś ta  elita polskiej postępow ej inteli

czej odw rotnie, ze .względu na pełne chciwrości 
r/ąu y  czeskie, idee tę m ogła ty lko  osłabić.

W ten mnit j w-ięcej sposób skreśli! profesor 
zkoły Nauk Politycznych dzieje czeskie, k to

kacli Galicja iue m ogła w yw ołać w Czechach 
innego uczucia, jak  uczucie w zgardy ..." k ra j 
ten „w ychow any w szkołach jezuickich i w za 
sadach  lojalizmu austrjack iego , przyw łaszczył

re niejednokrotnie podnosiły „pańsiwro cze-skie sobie monopol postępu i p a trjo tyzm u  polskie- 
i naród  czeski “ na w yżyny przodow nictw a go. Dzieje nie znają  drugiego, podobnego na 
w E uropie" i s taw iały  „Rzęchy w p ien v szy m ' m onstrualna  skalę dokonanego szantażu...'*' 
rzędzie ów czesnych cyw ilizow anych krajów ..." j . W  ten  sposób tra k tu ją c  całą dzielnicę pol- 

C zytając  tę książkę, ciekaw y byiem jak  też ską, zapalczyw ie zarazem  broni p. K urnatow - 
p. K urnatow ski osądził dzieje Ś ląska Linszyń- ski interesów  czeskich. W szelkie spory m iędzy 
skiego, dzieje K arw iny  w  styczniu  1919 (. Polska a Czechami, to  g-lupstw-ą, dzieeinnada, 
gw ałtem , w brew  uroczystej, w zajem nej u m o w ie 'jeże li nic ak c ja  Niemców. „ Jaw orzyna?  —  w o­
tu m  zabranej. C zytam  i oczom nic w ierzę! Oto : la ban Kurnatow ski —  spór o tę  m ałą w ioskę 
słowa au to ra : „G ranica z P o lska  n a  Ś lą sk u 'c h y b a  rozm yślnie został w ydęty  przez niepo- 
C ieszyńskim  została  dopiero później (t. j. po 1 czytelnych ludzi „ad ma-io em G erm anL s gK- 
listopadzie 1920) ustaloną. K raj ten, mię.sza- 'r iam " . Byl to spór o rzecz bez w artości dla ni- 
ny  pod względem  narodow ościow ym , w ym aga kogo..." „G.eszyn? Otóż co byłby d a ł plebi-

1920 r. R ada ęcyt na  Śląsku Cieszyńskim , gdyby się by ł od-

jakoby „państwrowa organ izacja  W acław a 
otw orzyła w historji polskiej \ I V  w ieka, k to ry  
przcz Ł okietka i K azim ierza doprow adzić mial 
do Jadw igi Jagiełły , do chrztu  L itw y ‘b 

Że wiek ten otw iera, to  chronologja tezę tę 
potwierdza- — natom iast p rogm atyzm  dziejow y 
nie sięga la k  daleko, ja k  chce ego p. profesor 
K urnatow ski. Pr:uvdą jest bowiem, że w Polsce 
u trzym a! się zaprow adzony przez W acław a 
system  adm inistracyjny (starostowie), jednak  
koronacja  Przem ysław a m iała o wiole w iększe 
znaczenie d la dziejów polskich, a  idea zespole­
nia dzielnic tkw iła już w tedy  tak  silnie w  spo­
łeczeństw ie, że koronacja W acław a bynaj-

geneji wchodzi w bratersk ie stosunki z reakcyj- mniej nie stanow i punk tu  przełom ow ego a  ra

rozgraniczenia, k tó re  dokonała  w 
am basadorów  na  ogól w edług danych  e tn o g ra ­
ficznych, p rzyznając Tolsco w iększą część Ślą­
sk a  C ieszyńskiego, Czechosłow acji — m niej­
szą..."

A więc ani słow a o Skoczowie, ani słow a o bru- 
talnom  zerw aniu  um owy, ani słowa o nistorji 
podziału Ś ląska i polskich górnikach z K arw i­
ny. P o lska do sta ła  w iększą część, Czesi m niej­
szą —  i w szystko w porządku...

N iew inną jed n ak  jest ta  część pierw sza 
książki p. K urnatow skiego , wobec tego co w y ­
pisuje au to r w części drugiej, pośw ięconej Cze­
chosłow acji w spółczesnej. G loryfikując w alkę  
Czechów z m onarchja H absburską, zestaw ia ją  
z rów noległą ak c ją  społeczeństw a M ałopolski, 
dochodząc do w niosku, że M ałopolska zarów no 
u  Czechów jak  i u  resz ty  P o laków  m ogła ty lko 
w yw ołać „w zgardę" przez swój rzekom y sor- 
wilizm wobec A ustrji. P isze bowiem w yraźnie 
i bez najm niejszej żenady , że „w  tych warun-

był —  tego niepodobna przew idzieć... I  o s ta ­
tecznie przecież dla dw udziestom iljonow ego 
narodu pozostaw ienie s tu  ty sięcy  ludzi w za- 
przyjaźnionem  państw ie, gdzie d a n a  im jest 
możność ku ltu ra lnego  rozwoju narodow ego, 
nie je s t żadnem  nieszczęściem ... Zatrzym anie 
am unicji, idącej z F rancji w 1920 roku?... — 
R ząd  czeski podobnego rozporządzenia nie w y­
d a  ł, a  jeżeli to zrobili robotnicy na w łasną rę­
kę, to  podobnie postępow ali robotnicy gdańscy , 
angielscy a naw et belgijscy. Trudno!...

P rzy toczyliśm y umyślnie cały  szereg zdan 
z te j książki, gdyż najostrzejsza i najbardziej 
bezw zględna k ry ty k a , nie oddałaby  ich treści. 
T rzeba to widzieć, trzeba w łasnem i oczym a 
p rzeczytać a  wówczas jasnem  się s ta je , że ni-- 
in teresy  w łasnej ojczyzny* m iał p. K urnatow ski 
na  względzie, pisząc sw oją książkę o „Czecho­
słow acji L C zeehosiow akach..."

Dr Wacław Lipiński



3S Jwgosławfi
(Fraca w skupczynie nad budżetem. —  Staty­
styka wyznań. — Polityka zagraniczna i Nin­
czić. —  St. Radić w skupczynie a poza nią. —  
Jego polityka zagraniczna. —  Jugoslawja a Pol­

ska).
Na pozer skupezyna jugosłow iańska parcaje  

w ytrw ale  i bez przerw  większych. Poniew aż po 
rozpraw ach genera lnych  przystąpiono już do 
dr ba t szczegółow ych i większość m inisterstw  
załatw iono, je s t uzasadniona nadzieja, że do 
fery j w ielkanocnych budżet będzie uchw alony. 
ponuuK- zaciętej opozycji, zw łaszcza dem okra­
tów  z pod znaku p. m in istra  Pribiczew ića.

Ze szczegółowej s ta ty s ty k i, podaw anej w 
spraw ozdaniach m inistrów , w arto  przytoczyć 
urzędow ą s ta ty s ty k ę  w yznań. J e s t  w Ju g o sła ­
wii wyznań 15, k tó re  państw o toleruje, ale 
głów ne miejsce zajm ują praw osław ni 5 miljo- 
*iów GtKt tysięcy  w iernych i 2.568 duchow nych), 
rzym sko-katolickich  (4,735.000 i 3.246 duchow ­
nych) i m uzułm anie (1,300.000 w iernych a 1.100 
duchow nych), przyczem nie trzeba m yśleć, że 
ty lu  Turków  mieszka w Jugoslaw ji, bo są  to 
Serbowie wyznania m ahom etooskiego. Oprócz 
tego  j(-?,t p ro testan tów  około 200 tysięcy i ży ­
dów  około 05 tysięcy (na ogólną liczbę około 
14 mil jonów mieszkańców). Inne  w yznania 
m .tią nieznaczną liczbo wyznawców.

W śród in tensyw nej pracy nad budżetem  mi­
n iste r spraw zagranicznych d r  Ninczić nagle 
w yjechał do Rzym u, potem  do P aryża , a  na­
stępn ie  do Genewy na posiedzenie Ligi N aro­
dów. Ten jego nagły wyjazd kom entow ały i 
dzienniki belgradzkie i zagraniczne w rozm aity 
sposób, ostatecznie w yszło na jaw , że d r  N in­
czić chciał podług swojej koncepcji stw orzyć 
m ałą c-ntenlę z W łocham i a może i ŃiemcamiO) 
pospołu. Tonieważ d r  Ninczić w stosunku  do 
Mussołiniogo okazyw ał zawsze wiele dobrej 
wol i pozw alał sobie n a  ustępstw a, k tó re  w 
k ra ju  w yw oływ ały oburzenie ( t r a k ta t 'w  Ra- 
pallo), obaw iają się niezależne dzienniki chor­
w ackie, że znowu pójdzie n a  lep jakich  obie­
canek np. w sprawie przystępu Jugosław ji do 
Palem ki (nad m. Egejskieni), w czem m ają  W ło­
chy te n  in teres, że p ragną być panam i niepo- 
dzielr.ymi na  A drja tyku .

Pt. R adić jest prawdziwem  *enfant terrible* 
w parlam encie. Zabiera głos przy każdej sposo­
bności. p rostu je  spraw y nieskrzyw ione. i o- 
swsetla inaczej fak ta  wbrew intencji rządu i 
swego stronnictw a: w swoim resorcie zapędza 
się w daleko sięgające plany, k tóre  są  trudne 
do w ykonania. A poza parlam entem  mówi przy 
każdej sposobności i mówi za wiele. Gdyby byt 
w ytraw nym  politykiem , w e Je  rzeczyby zam il­
czał, k tó re  potem  krew  psują i rządow i i jego 
stronnictw u. W trąca  się naw et do polityki za­
gran icznej. i rad by doprowadzić B ułgarów  do 
unji z Serbo-Chorw atom i. Myśl to niew ątpliw ie 
nie zła i k to  w ie, czy  nie będzie w kró tce a k ­
tualną. ale zbyt wczesne parcie w tym  k ierunku 
może popsuć najlepsze p iany.”"!

O statni num er (z 14 bni.) za.grzebskiego

l w i e  k atastrofy  s a m o lo to m
Toruń, 18 m arca  (AW). Wczoraj przed połu-j runiu, przyszło do drugiej katatsrofy lotniczej 

dniem  podczas lo tu  ćw iczebnego spadł na złe- na lotnisku wojskowem w Bydgoszczy. O godz.
mię samolot myśliwski Nr. 14 z wysokości o- 
kolo 600 metrów. Porucznik pilot Eugenjusz 
Gutmajer poniółs śmierć na miejscu. Samolot 
doszczętnie zniszczony. '

Pow odem  k a tastro fy  było oderw anie się 
skrzydeł od sam olotu. Sam otot ten w zniósł się 
poraź pierw szy.

(Telefonem ck! naszego korespondenta).
Bydgoszcz, 18 m arca. W  pół godziny po k a ­

tastrofie lotniczej, k tó ra  w ydarzy ła  się w To-

10 rano wzniósł się n a  aparacie  francuskim  
*Potes« poiucznik-pilot Kleczyński. N a w yso­
kości kilkuset metrów zauważył pilot, że mo 
tor źle funkcjonuje, wobec czego zaczął na- 
tychm aist lądow ać. N iestety  nad sam ą ziemią 
jedno skrzydło zawadziło o wierzchołek drze 
w a, wskutek czego oderwało się, a samolot 
spadł. Porucznik-pilot K leczyński odniósł bar­
dzo ciężkie obrażeń"a cielesne. R annego odwu 
ziono do szp ita la  wojskowego.

Niezgoda, udał się pochód oficerów na cmentarz j preaentant wojskowości komendant Obozu Waro- 
rakowicki, gdzie na grobie poległych oficerów jwnego puMrowmik Augudym, oraz przedstawiciel

zora* pośw ięcony ro s ta t >w całości-T tzeczypo- kap. Mai linek.
opoli tej Polskiej. Są tu a r ty k u ły  treści his to - 1 O b r a d y  p a l & h e - c z e s & i e i  k & m i s j i  
rycznej, społecznej, a rty sty czn e j i gospodarczej; d s l i n i i t m y  j n c j
brak ty lko  przeglądu współczesnej naszej lite- Dzisiaj ro/ąioezynnją się  w województwie kra-
ra tu ry . Ilu strac je  p rzedstaw iają  P rezy d en ta  ko\\.-kiem obrady międzynarodowej komisji deii- 
Rzec?.ypotśp>litej, R eym onta, Zamek warszaw - mitaeyjaej {wlsiko-cze^koslowackiej, pod przewo- 
ski, ła z ie n k i, W aw el, prez. min. S k rzyńsk iego .1 dmictwem prezesa pułk. Ufflera. Koriferenoja ko- 
posla poi. w B elgradzie O kęckiego i i. W zajem - misji zajmie się pracami końcowemi nad ustało 
ność w ym agałaby  podobnego num eru u nas z uiem granicy p o lsfco- oze sk o-slow ark i ej.
Jugoslaw j:. Może się na to  zdobędziem y.

(Prz.)

prezydium miesi a. wiceprezydent Roile z dyrek 
torem J. Krzyżanowskim. Główną na we zaiela i»u- 
bli-czjiość.
. Bo nabożeństw,ie przy katafalku „Castrom Dolo- 

ris" odśpiewał w asystencji członków kapituły 
metro|wlitałnej i alumnów seniinarjuoi duchowne 
go metropotna ks. Sapieha. W  czasie konduktu 
rozbrzmiały dźwięki „Zygmunta14. Po uroczysto­
ści wojewoda Kowalik ovrsk i złożył na ręce księ­
cia metro; >olity imieniem wszystkich władz tutej­
szych kotidolcncję.

KONSUL MEKSYKAŃSKI W KRAKOWIE. 
Kosisui generalny i charge ikaffairea meksykań­
ski w P-radize, p. Lumpie Saotiibanez, przyjeżdża 
w piątek, diuia 10 bin., do Krakowa. P. Sani i ba 
ucz zabawi w uaezeui mieście do niedzieli i odje- 
dzie stąd po południu do War-za wy. W Krakowie 
zamieszka w hotelu Francuskim.’

Z POWODU ZGONU Ś. P. JULJANA BARTO­
SZEWICZA złożyli kondolencje ojcu Jego, p. Ka­
zimierzowi Bactoiśzewiezowi, przedstawiciele Syn­
dykatu dziennikarzy krakowskich, Związku dzien­
nikarzy krakowskich, tudzież redakcyj dzienników 
krakowskich. Poza tem ustnie lub pisemnie po­
śpieszył z kondolencjumi ealy szereg wybitnych 
osobistości.

ANTOLOGJA NAJNOWSZEJ POEZJI POL-
we czw artek  uczestniczyć wI SK IEJ, Nad anlologją najnowszej poezji polskiej,

poprzedzoną wyczerpującą charakterystyką poe­
tyckiej twórczości powojennej- pracuje obecnie 
krytyk literacki, J- E. Piomieński, który uprasza 
autorów o łaskawe przesyłanie swoich utworów 
w wydaniach książkowych pod adresem: J. li. Pio 
m-ień-ki, Kraków. Pędzichów 7, II. p.

TYDZIEŃ POLSKIEJ Y. M. C. a .  Jak  zwykle, 
zebrali się pracownicy i zwolennicy Polsk.?j Y. M, 
C. A., biorący czynny udział w wielkiej kweście, 
wczoraj, na śniadaniu sprawozdawezem w Starym 
Teatrze. Po raz pierwszy zja win się re p r  zentonci 
drużyny literatów i- artystów. Doniesiono ku za­
dowoleniu obccnycli o otworzeniu nowej drużyny, 
pp. kelnerów, która od dziś zabiera się io żywo; 
pracy. Po*/.c,zegż,lfie sprawozdania wykazały ró­
żnic ilości darów -i świadczeń na rzecz urządzeniu 
gmachu, w kwocie S.500 złoty cli, co daje wraz 
z uzbieraną kwotą yoprzeduiiio — bu.-u o 73.000 
ziotyęłi. W  to nie jest wliczony pierwszy dar mia­
sta w kwocie 5,(K>z złotych.

PraM ówi! do obecnych członek Rady V. 11. 
C. A. krakowskiej, p. Tadeusz Zuk-Skarszewski, 
wzywając do rzetelnej i wytrwałej pracy dla ukoń- 
c a e m a .  s p r - w w .  u ^  -

Na-tępaic odczyta! dyr. Jaeob cały szereg li­
stów, otrzymanych z różnych krajów Europy, wy­
rażają ych gorące życzenia wszystkim uczestni­
kom i zajsMyiiiającycli żywe zainteresowanie po­
wodzeniem akcji.. Wśród nich były listy od byłego 
dyrektora misji M. C. A. amerykańskiej z cza­
sów powojennych p. A. 8. Taylor, oraz od p. Stct- 
aoua, i>osla amerykańskiego w Warszawie. Listy 
powitano żyw cm i oklaska rui, a zarząd postara się 
w odpowiedni sposób na nie odpowiedzieć.

Na dizkdejszm śni a drom mają przemawiać pp.: 
■rektor E-tieicher i architekt Krzyżanowski, twór­
ca doimi Y. M. 0. A. w Krakowie.

i szeregowych 8 pułku ułanów złożono wspaniały 
wieniec.

Po poludniłu w każdym cl jonie odbyły się poga­
danki kulturalno-oświatowe d4/i szeregowych 
z okazji jutrzejszego święta pułkowego. Następ­
nie w sali kasyna wojskowego przy ulicy Zybłi- 
kiewicza odbyło się walne zebranie członków ozn-a 
ki koleżeńskiej 8 jwlku ułanów.

P o lsk o -cze sk ie  ro k o w a n ia
R okow ania polsko-czechosłow ackie, m ające 

na celu zakończenie rokow ań, prow adzonych 
osta tn io  w Pradze, celem zaw arcia konw encji 
lotniczej między obu państw am i, rozpoczęły ąią 
dnia 15 bm. popołudniu w K rakow ie posiedze­
niem plenarnem . N a posiedzeniu toin zajm ow a­
no się Stroną form alną, jak  zaznajom ieniem  się 
delegacji, ustaleniem  program u prac itp. N a­
stępne posiedzenie plenarne dnia 16 bm. u s ta ­
liło zasady, na k tó rych  konw encja w inna być 
opartą , poczein powierzono komisji, na ten cel 
w ybranej, opracow anie szkicu umowy, k tó ry  
zostanie przedłożony przew odniczącym  na ple- 
narnem  posiedzeniu dn ia  18 bm. przed poi.

Ze w zględu na to, że przew odniczący dlega- 
eji p ilsk ie j m a 
zam knięć.u polsko-sow ieckiej konferencji w 
W arszawie, zaś przew odniczący delegacji cze- 
cho-słow ackiej w tym że dniu w konferencji de- 
lunitacyji.ej w K rakow ie, rokow ania w spraw ie 
ttmowy lotniczej zostaną podjęte w piątek  
przed południem .

Na czcić delegacji polskiej stoi pełnomocnik 
R zeczypospolitej w icedyrek to r departam en tu  
M. K. Fr. Moskwa, jak o  przew odniczący. W 
sk ład  delegacji w chodzą pp.: Łaciński z min. 
spraw  zagr. i kap. Adam owicz z referatu  lo tn i­
czego mm. kol. Ponadro bierze udział w roko­
w aniach w charak terze  doradcy facliowego de­
legacji polskiej d r Ignacy  W ygard , prezes za­
rządu poi. linji lotniczej »Aen)lloyd«.

Pełnom ocnik leni republiki czecho-słowackiuj 
i przew odniczącym  delegacji jest szef sekcji 
inż. Roubik. W sk ład  delegacji w chodzą pp.: 
s ta rszy  radca min. robót publ. inż. Jan ak  i rad-1 
ca min. spraw  zagrań, d r Szalalanay . Ponadto 
udział w obiadach  biurze ze strony  czeclioslo-

W sprawie 
dworca ko- 
Borka, do­

wal, a  obrońca prosił u wezwanie nowych świad­
ków-. rozprawa została odroczona.

ZNOWU PRZEJECHANA PRZEZ AUTO. — 
IV ostatnich cza .-ach szoferzy zapomnieli o prze- 
pisach, otoow i ąai i ją e y e 11 dla jazdy samochodami w 
mieście, wskutek czego zdarzył się szereg wypad­
ków przejechania przez samochody. I tak w dniu 
dzićiejs«ym uległa znowu wypadkowi przejecha­
nia przez samochód niejaka Lempartowa K atarzy­
na, lat 38, która odniosła liczne kontuzje na ca­
lem ciele. Po udzieleniu pierwszej pomocy przez 
lekarzu, dyżurnego pogotowia rat mikowego, od 
wieziono Lewpairtową do domu. gdzie polecono ją 
0 [tiofe domoosej.

GRABIEŻ LISTÓW NA POCZCIE. 
a>re®sńKwvaaia asystenta pocztowego z 
lejowego w Krakowie. Mieczysława 
nowzą. następujące szczegóły:

Borek dopuszcza! się także kradzieży listów w 
Brzesku, dokąd na kilka tygodni był delegowany. 
IV czasie rew izji. w jego mieszkaniu znaleziono 
większą ilość skradzionych przez niego listów za- 
graoieiznycl). IV związku z tą sprawą aresztowano 
Tadeusza Oieśliekiegw, urzędnika kontroli skarbo­
wej, Stanisława Porębskiego, b. urzędnika banko­
wego i Zygmunta IrobodzińśJcicgo, urzędnika (xj- 
eztowego przy urzędzie celnym. Według' dotych­
czasowych obliczeń, spółka ta wykradła z listów 
gotówkę w różnych walutach ponad 4.600 zło­
tych. Za te pieniądze spólnicy zabawiali się we­
soło po dancingach.

Z KRONIKI WLAMAN. Ubiegłej nocy włamali 
się złodzieje do mieszkania restauratora lRrscha 
Land osłoda w Prądniku Czerwonym i skradli w 
jednym z pokoi przez nikogo podówczas nie zaj­
mowanego 12-ramiemt>y kandelabr, 0 lichtarzy, 
oraz srebro stołowe. Sprawcy dostali się do wnę­
trza- w ton sposób, że rozbij okiennicę, a następ­
nie wycięli w oknie szyby. Szkoda wynosi okuło 
1.000 złotych. Dalej wdama.no się do mieszkania 
Rosy żimiuetbuurnowej przy ulicy Brodzińskiego 
1. 0, gdzie skradziono jtościcl. Wreszcie włamano 
-ie do mieszkania Władysława Gabrjekkiego przy 
ulicy Czarnowie,pkiej 25 i skradziono garderobę, 
bi.żiuterję, oram 635 zioiycb gotówką. Łączna szko­
da, wyrządzona p. GabrjeLkieimi, wynosi 1.093 
ziole.

TEATRY-KINA-KONCERTY
Dnia 1S marca k ,

J  Ł A J  H Y

Taft miijik 
a. iłi/iiiii/j

Poczet, o q, 
7‘3J wieGziir

W ESELE
S ta n is ła w a  W y s p ia ń s k ie g o

O ąeretka 
, N JfVOŚCI“
R ajska  12.
• cz)t«k o godz. 
7*45 wiesz6r„

Z.MARLI:
— W Bydgosfzczy zmarł kierownik oddziału 

P. A. T., dr Samuel G r o s s m a n n ,  urodzony 
1878 r. iv Żółkwi. Początkowo pracował on w za­
wodzie adwokackim, potem przerzucił się cło pra­
cy dziennikarskiej i był członkiem biura steno­
grafów b. Sejmu galicyjskiego. W roku 1919 prze­
szedł do służby P. A. T-, pracując kolejno w od­
działach w Krakowie, Bydgoszczy i Gdańsku. — 
Cieszył się szczerą sympatją wszystkich kole­
gów.

ROMAN BRANDSTAEDTER.

F i l s n d s k t
to może promienie na drzew grają fletniach 

w noc upalną czekaniem, w tą noc księżycową, 
gdy oblany poświatą złocistą i letnią, 
jak niebiański Alighier wyrzekł wielkie siowa: j

„Zdejmijcie ze mnie krwawe, marszałkowskie
szlify,

odziejcie mnie w mój szary, ukochany mundur, 
ehcę przed wami znów stanąć ogromny j żywy, 
jak wszechświat wydźwignięty z chaosu I bunt'

Delegacja polska składa się z profesora Goetla, 
jako przewodniczącego, majora Roruaulszyna, na- 
ezeliTika wyclzkiłu miiiLsterst-wa robót pubiicznych 
Inżyniera Niedrzielskiego i kierownika tcehniezuo- 
go inżyniera R. Grygła^zewskiego. Delegacji ćze- 
cko-słoirackiej przewodniczy szef sekcji minister­
stwa robót publicznych inż. AV. Roubik. ponadto 
z ramienia Uzeeh wezmą udział w obraehih: kie­
rownik techniczny inżynier Ywerka i kapilan 
Marły nek.

Głownem zad.wriem konii-ji jest uetał-.mie puuk- 
lów d 'a umieszczeula słupów graibc'zuy<ii

S t r a j k i  w  Ł u d z i  1 o k o l i c y
Z. L o d z i  donoszą;
Już trzeci dzień trwa strajk  robotników druka-

CftoroUy piersiowe su uleczalne!!j
Sj>yia'eic ł*‘ę ^ w e o o t ekarza, a  l«n wam potwierdzi, }.n 
„Bałtem Thia#ol»n-Ai)»“ iest uznanym  środkiem p r/e  
ci w ko chorobom pluonym. Zalecam* prrer. powagi ie >’

m m  THiocoŁAn &ge*‘
!ecxv: Rroniłit, prużiieę, kaszel, koklusz, ulutw n 
wydzielanie się plwociny, wzmacnia organizm , po­
większa wa«ę ciała, obniża łem p e rah irę  ciała 
Sprzedają ApleUi, H urlow na sprzedaż w Krakowie 
fckł. apteczny O S? I A*4 u?. t*’ebast> n a  4/11.

W e d W a B B I

NOWOSC -  W-ŚC

p u ś ć m y  s i ę
scnsacyj..-, rew ja W . I eedi«*er.i

S T A R Y  T E A T R ;
W s o b o tę  d n i a  S 0-*o b . o), o g o d z in ie  8 w ie c z ó r  ’

W I E C Z Ó R  W E S O Ł E J  M U Z Y  ;
W Y K O  N A W C Y s ,

J O S M A  SE L IM
Z nakom ita p ich iia ika  w'e«lefn*.a Y v e l l »  C t u i l b c r

DR R A L F  B E N A T Z K Y
gloAny kom pozytor operetkow y

TEA TR  „ B A G A T E L A "  ;
W  n le itz > l« >  d n i u  21 b . u i .  o  g o d i  n t e  8 w te c r .ó r  .

m u u m m m m m m m

K I N A

N a i c o i r i o e  w e p a n l a t e  a r c y d z i e ł o  
s ły n n e j w y t w ó r n i  I r a n c a s k l ©  j 

A L B A T R O S - %

GfiŁOIlNIMlZ PARYSKI
r - r a n a t  e ro tyc/jiy  n a  ile przygód mitosnych, 7. ta>  H A  

jtCdiz ników  iye ia  b o^ac.y  i ar^'Ktokrac;i IraDcuskic:, ornz 
mętów Paryża w 8 wielkich aktach . W rolach głów­
nych-. M .clm l K o lln  t H e le n a  U a ry . — T reść:
•lak ukrvć hańbę có rk i?  — Zycie za aulm ię balowa.
Szalone bal maskowy- — On zam ordow ał twego 
o ca! — Miłość pikantna ber treści. — Fałszywy 
baron. — A kuszerka w anm ir. Ibogram  dw ugcdzlnny

SZTUKA SZTUKA

fł

m m  1 HAIKU
r  ii s u  Kisili) R

TYaW  Rom ans filmowy w 12 ak iach  — 2 ser ach
i  i .  TC - J  ”v (całość). Scenariusz Luis Fenillude'a, wc.ilup 
FofzaT nrzeclst » " 'sa<*I4«=l P”” '* "

. - -  W rolach głów n v c h : T -Ic in iaB u b u l, następczym  
o pofir- o, 7 i 9 Mo Jack ie  Coogana oraz  lo-lelm  1 o y « n» godz.
'o niedz. o ir.

WÓDKI i LEIOEISY 
B A C Z E W S 5 I 5 E C 1 ©

►

rzy w przi-niyśle wlókiennie/.ym. Strajk obejmuje 
i około 1.000 ludzi. Dotychczas [wzeuiyblowey nie 

Chcę wam wszystko powiedzieć otwarcie i jasno: dali żadnej konkretnej odpowiedzi w sprawie zli- 
jeżli niebo — niewolą, a piekło — wolnością, kwidowtuiia strajku. Weaoraj przystąpili do skraj­
ni ech się ogień rozżagwi, niech gwiazdy zagasną, ku robotnicy w Pabjanicaeh, Zduńskiej Woli, 
niech mnie szatan napoi swą wrażą mądrością. Zgierzu, zUetsaudrowie i Ozorkowie.

W ykryci®  autypatistw tm e]
o r g a n i z a c j i  n a  W o ł y n i uLecz jeźli miłość żyje w kajdanach i w trumnach,1 

w otchłaniach pełnych żółci, łez krwawych i grozy, 
to  niech przyjdzie tu do mnie ta miłość ogromna 
i niech się na mych piersiach niewolą położy". j

Potem cicho odeszed?, jakby światłość boska, 
jak księżyc, co gra srebrem na szarych konarach. 
Czy to On blaskiem świeci na smukłych ehojarach, 
czy to świeci poświatą romantyczna P o lsk a-------

K M U M K A
Kraków. 17 m arca.

Z W a r s z a w y  donoszą:
Policja wpadła nu trop szeroko rozgałęzionej a.n- 

tipaństwowej organizacji na W olyrriu ;km1 t azwą: 
]voniitet Partyjny Ztichodatiej Ukrainy. Z polece­
nia prokuratora sądu okręgowego w Lucku, wła­
dze tiezpieezcń-Lwa dokonały licznych atesztowań. 
wśród lucii aresztowano 4 posłów okręgowego ko- 
mitć-tu K- 1. Z. U., oraz szere>g członków komite­
tów powiatowych. Rewizje- dały dnizgocące do­
wody winy. Aresztowani przyznali się do winy.

A g i l a c j i t  i > « I s E c v i k i i a  p p i e c i w  
S * o is c ts  iv  A m e r y c e

Jak dooo.-i amerykańska „S traż1, agitatorzy
K i l  u c z c z e n i u  p o l e g ł y c h  o f i c e r ó w  boLszewiccy rozrzucają W Ameryce nuljony pum 
i  S i e r e g o w y c h  S  p u i k u  u ł a n ó w  |fletów w różnych językach, a

k s .  J ń z e t i i i  F o n i ł i l o w e k i e ^ u
a przedewe>'/.yst kiem 

jjęz-yku angielskim, w których w sposub jjad.iwy
Dziniaj, o godzinie 9.30 rano odbyła się w ko­

ściele garnizonowym św. Piotra msza żałobna za 
poległych oficerów i szeregowych 8 pułku ułanów 1 
imieniu k i. Józefa Poniatowskiego. W nabożeń­
stwie wzięli tid-zial: inspektor *rmji gen. Szeptyc­
ki, imieniem dowódcy O. K. gen. Dziewanowski, 
gaw ral Kiciński, dowódca brygady kaw alerji,' 
i imieniem gen. Józefa Hallera porucznik M ayer,' 
imieniem komendy Obozu Warownego podputk. 
iśchlegei. dalej oficerowie i szeregowi 8 pułku 
ułanów z dowódcą krakowskiej piątej brygady 
jaróy  Brzozowskim i \>odpułk. Bzowskim, dowód­
cą 8 p .  na oztłe.

Po nabożeństwie, które odprawił ks. generał

i podstępny oskarżają Polaków o najohydniejsze 
nadużycia na, kresach wschodnich.

Pamflet nazywa między iiuiem. Polaków „kata­
mi ', od których świat cywilizowany powinien
wreszcie u wonno 
wą „Ukrainę11.

nieszczęśliwą Białoruś j kieso

u r o c z y s t e  n a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e  w
KATEDRZE WAWELSKIEJ za spokój duszy ar­
cybiskupa Cieplaka odbiło się  dzisiaj o godzinie 
9 rano. Nabożeństwo przy wupółudzldc metropo­
lity ks. Sapiehy odpraw ił ks. kanonik J.k>masik. 
W nabożeiistwie wzięli udział członkowie kapitu­
ły mtńropobtainej, reprezentanci władz miejsco­
wych z wojewodą Kewalikowsikim tut czele, re-

NOWY 7. AR ZAD KRAKOWSKIEGO TOWA­
RZYSTWA RATUNKOWEGO. Na |K>si<:d/eniu no 
w ego wydziału krakowskiego ochotniczego Tu w. 
ratunkowego, które odbyło się w dniu wczoraj 
szym. wybrano jednomyślnie prezesem Towarzy- 
>twa dotychczasowego wiceprezesa, p. Jana Krzy- 
żemaw>kicgo. Nowy prezes po wyborze objął prze­
wodnictwo i podziękował za zaszczytny wybór, za 
zoae.zając, że obejmuje prezesurę po ludziach, dla 
Towarzystwa zasłużonych, jak ś. p. profesorowie 
Obaliń.óki, Wioherkiewiez i prof. Rosner. Podkre­
ślił następnie ,że będzie się starał, by Towarzy­
stwo pod jego kierownictwem wróciło do dawnej 
świetności i blasku, >raz. by doprowadzić do 
skutiku budowę własnego domu^Towarzystwm.

Pierwszym wiceprezesem wybrano dra Ryszar­
da Kunickiego, sekretanz-em dra Henryka Biernac­
kiego ,1. iliarbnikiem dyr. Izewandowskieg'0, U- 
skarbnikiem prokurzvstę St. Nowakowskiego.

MIANOWANIA PROFESORÓW. Prezydent Rze 
czypospolitoj Polskiej zamiiwiowal docenta uniw. 
Jagiellońskiego w Krakowie, dra Henryka Gacrt- 
lite ra , nadzwyczajnym profesorem języka jiolskie- 
go na wydziale humanistycznym uniwersytetu J a ­
na Kazimierza we Lwowie i profesora nadzwy­
czajnego botaniki i uprawy roślin lekarskich na 
wydziale filozoficznym uniwersytetu Jagiellońskie 
go, dra J a m  Dobrowolskiego, profesorem nad­
zwyczajnym tychże przedmiotów na wydziale ma- 
tematvc*n->przyrodniczym tegoż uniwersytetu.

POBÓR WOJSKOWY W ROKU 1926. W naj­
bliższych dniach ma być ogłoszona ustawa o po­
borze rekruta w ioku 1920, dająca podstawę pra­
wną do za rządzeń i i  i przeprowadzenia tego [tobo- 
ru. Wojewodowie otrzymali już obecnie polecenia, 
mające na celu przygotowanie poboru, który obej­
mie rocznik 1905. Czynności poborowe mają być 
tak rozplanowane, by pobór odbył się w czasie 
od 1 maja d-o 30 czerwca 1926 r.

ZAPOMOGI ŚWIĄTECZNE D l>  INWALI­
DÓW. Zawiadamia się c z ł o n k ó w  Związku inwali­
dów wojennych w Krakowie, że podaiwa o zapo­
mogi świą-teeane należy wnieść do dnia 25 bm. do 
krakowskiego Kola (uhea, Podzamcze 30).

ROZPRAWA PRZECIW DROWI DROBNERO- 
WI, przywódcy Niezależnej Socjalistycznej Purtji, 
odbyła się wczoraj w sądizie okręgowyin karnym. 
Dra Drobnera oskarżała prokuir a tor ja  państwa 
o podburzającą mowę w rocznicę zajść listopado­
wy d i  na cmentarzu rakowickim. Ponieważ jeden 
z wywiadowców, weewany jako świadek, za choro-

W KLUBiE PRAWNIKÓW I KOLE ARTY- 
STYCZNO-L1TERACKIEM (plac Szczepański 21) 
we czwartek. 18 bm., odbędzie się zebranie człon­
ków, na któreni p. ptilkown.ilk lekarz dr Jerzy Na- 
dols-ki wygłosi wykład i  demonseracjam: na te-! 
mai: „Zasady walki i obrony gazowej". Początek, 
o godzinie 0 wieczorem. Goście, mile widziani. I 

Z TOW. FILOZOFICZNEGO. We czwartek, 18' 
bm., o godzinie 6 wieczorem, w sali Seminarium' 
filozoficznego (ulica św. Anny 12, parter) dr Eu-j 
genjiisz Bantro pizedstawi czijść pierwszą swojej j 
pracy j>od tytulam: „Idea totalności w filozof ji j
prawa i teorji pi*i.wa“. — Goście mile widziani, i 

PORANEK SYMFONICZNY Związku za wodo- j 
wyeli muzyków odbędzie się w niedzielę, 21 mar­
ca b. r., o godzinie 11 przed południom w sali S ta­
rego Teatru. Dzięki usilnym staraniom, udało się 
Związkowi zawodowemu muzyków pozyskać naj 
solistę świetnego pianistę p. Seweryna Eisenber-i 
gera, zaś na dyiygeufa p. Ignacego Neum arkaJ 
którego znakomity talent miał muzykalny Krakowi 
sjiosobność poznać na dwóch porankach w stycz­
niu b. r. W programie Bcethocenri: uwertura „Co- 
rft>lan“, koncert fortcpja.no\vy c-mol', oraz III. 
symfonia („Eroica"). Bilety w cenie po zt. 5, 4, 3. 
2 i 1 do nabycia u p. J. Lipskiego, ulica Sław­
kowska S.

Z PDCZTY. /. dniem 16 marca 1926 uruchamia 
się urząd jrocztowy VI. kla-y lx>puszno, powiat 
Kielce, województwo Kielce. Urząd ten połączony 
będzie z ambulansem iKelce—Częstochowa 453.

Z drniein 25 lutego zwinięto czasowa agencję 
pocztową Rzezawa, powiat Bochnia, w o je w ó d z tw o  
krakowskie, a okręg jej doręczeń włączono do 
i.:imiejscowego okręgu doręczeń urzędu pocztowe­
go w Bochni.

Zamknięty w dniu 3 marca b. r. z powodu ogól­
nego odnawiania lokalu urząd pocztowy Kraków 
4 (Podwale), uruchamia się z dniem 15 marca b-"- 
o godzinie 8 rano.

KINO W A R S Z A W A
uHoa Strftrfom 15. — P o e t e k  sean6óy  o gotlzrnfe 
5, 7 i 9-ej, w niedzielę od godziny 3-ej po priudniu .

Monumtnlaln* wcydzltło p»ł*k!«j wytwórni „DIANA-FILM*

CYGAK AZA
według atnunel powieści i .  I. KRASZEWSKIEGO

CHATA ZA WSIA
Scenariusz i niżyióry i A rtu ra  Twardy/.ewicza. — 
W rotach głów nych: Kaaim icra Skułaka, W ładysław  
B racki, A ut cm i P iekarski, M>ehal Melina, I,yd]a cle 
Kogosa, Irena  Jedynaka , Ziem -Slarski, Zygm unl C hm ie­
lewski, A. A rsenie w, W anda .lurkiewiczowa i inni 
J es t 1o pierw szy obraz polski, k tó ry  natychm iast po 
ukortczeuiu został spi^.erlany zagranicę. — W szelkie 
zniżki oraz wolne w stępy przez pierwsze 4 dni nieważna

K I N O  W A N D A
ul. św. Gertrudy 5. — Początek seansów  o godz. 4*30, 

i 8 30, w m edlieh; od godziny 2‘40 po poludw**

p  . . 6  ]| D ram a t s e n s a c y > y  vr 10 a k ta c h  — 2 £ e r> c h
r o c i w a i e  \\ r a ./e n ł | -weglug z n a n e j pow ieści M o n te p ira . —

W  r o ia c h  g łó w n y c h  Z u zan n a  D erp resr s ły n n a  
tra g iczk a  oraz A. S ig n o re t, z n a n y  z  iilm u  „D7iecko 
/. p a r j  sk ieg o  b ra k u * . — P ro g ra m  dw u g o d z in n y

0 zam ordaw snie SV?atteotieqa
Proces o zam ordow anie M atteolicgo rozpo 

cząl się we w torek w m alej miejscowości Chieti 
w A bruzaeh. Oskarżiouych broni jtosel Fa.rinuzm .' 
"Wdowa po M atteotim  ośw iadczyła, że nie 'weź-j 
mie udziału w procesie, poniew aż śledztw o ' 
przeprow adzone było w sposób niew łaściw y.

W  pierwszym  dniu rozpraw y przew odniczący 
trybunału  zwrócił uw agę, że, wedle orzeczeń le­
k arzy , Mahtecti nie um arł w sku tek  k rw otoku  
gruźliczego, lecz, w edle w yników  śledztw a, zo­
stał zamorodwauy kilku uderzeniami sztyle­
tów. v

Osk. Dumini w yraża się sceptycznie o orze­
czeniu lekarzy. Ślady k rw i na M atteotim  po­
chodzą z krw otoku. P rześladow ał 011 M atteotie- 
g'ó, jako  przeciwnika. poliKycznego. Dumini 
tw ierdzi, że ślady zadrapań  na jego  ciele niej 
pochodni z w alk  z broniącym  się M atteotim ,] 
lecz że są ono następstw em  ukąszen ia  p lu­
skiew .

Osk. Viola zaprzecza, jakoby  b ra ł udział w | 
zam ordow aniu M attcotiego. ]

KliNSO R E D U T A ul. Lubicz 
oiiof Dwor

KARAWANA
S e n sa c y jn y  d ran ia ! ty s ią ca  p raygód  i w y d a rz e ń  z iy c  a  
o sad n ik ó w  am erj^kańek ich  i ich  w alk  7. dzik im i Jn- 
(IjaDami. P ro g ra m  te n  je s t  d la w szy stk ich  dozw o lony

P o c z ą t e k  o g o d z . 5, 7 I U -te j, w m e tfz . o y .

Dwie pcrly  sztuki Kinom a  ogra licznej: urocz: 
R e b e  i ł« n le l»  i sobow tór Rudolfa Yalenlhy. 
ł i i c a r t lo  C o r te z  w  nadzw yt za nyci dram acit

otarowiśtna 21
Początek przed, 
w dnie powsz. 
godz. fi, 7  i 9 . 

» niedz. od 3. (Pod moiśrem niebom ftrgen!v'nv)
N a d  p r o g r a m :  „Ś  U  1 A T  Z W I K H

* ,  C *_____
p r o g r a m  : w  i ^  «  i
p e łn a  w e s o ło ś c i  i h u m o r u k o u

Z TEATRU IMIENIA JUL. SŁOWACKIEGO.
1 J/.L-iaj i ju tro  drugie i trzecie powtórzenie „We­
sela11, które w dniu jubileuszowym zgromadziło 
niemal komplet słuchaczy. Obrada premjeiowa.
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łkać bodzie część ról i.nnemi silami, co w każdym 
wypadku zapowiedziane będzie w komunikacie. 
W soboto wchodzi na afisz najbardziej obok „Fo- 
teCa 47'“ su ko es o w a koniedja Ludwika Verneu:l- 
lc‘a „Cetno-licho11 (Pile on facej, w której p. Smo- 
sarsfca ukaże się po raz pierwszy u nas w roli ko- 
medjowej.

Sztuka otrzyma częściowo nową wystawę. — 
W niedzielę po południu powtórzenie ..Pana po­
sła “ z jubilatem p. Miarezy uskiin w głównej roli.

DZIECI, CIESZCIE SIĘ!, bo dnia 21 marca br. 
o godzinie 11 przód południem odbędzie się w Te­
atrze imienia Słowackiego piękne przedstawienie 
dla was. Ilustrowana będzie bajka pod tytułem: 
,.Śnieżka11 i opera w 3 odsłonach „Czarou-ny sen11 
układu L. Fetbów-Kedierowej, tudzież cały szereg 
pięknych tańców układu Stelli Burso wnej. Bilety 
w eonie od 20 grodzy do 2 złotych 50 groszy są 
do nabycia w kasie teatru. Całkowity dochód 
}M-zoznaozooy jest na dzieci, zagrożone gruźlicą.

JOSMA SELIM W STARYM TEATRZE. Słyn­
na pieśniarka, Josma Selim, niezrównana odtwór- 
czyni lekkiej Śluzy, wystąpi w Krakowie wraz 
z głośnym kompozytorem operetkowym, -Jrem H. 
Benatzkyni. W programie wesołe perełki, złożone 
z piosenek nastrojowych, ludowych i fr/woi-nyeh. 
które są jropii.la.riie przez Josnię o< łim w cent.ach 
muzycznych, jak Wiedeń. Berlin, i arvż Londyn 
etc. * Wieczór ton, który odbędzie >.<; w Starym 
'doztrze w sobotę, 20 brn.. powtórzony będzie w 
„Bagateli11 w niedzielo, 21 bm. Bilety na 20 hm. 
do Starego Teatru są jurż do nabycia u J. Lipskie­
go, ulica Sławkowska S.

KONCERT BERTY KiURINY', zapowiedziany 
na dzLiaj, 1o j o t  czwartek, 18 bm., zostaje odło- 
żouy z iowoUu nagiej niedyspozycji artystki, po­
dobnie. ja* koncertu bukareszteńskie. Zakupione 
bilety zachowują ważność

O DEFRAUDACJĘ W OKRĘGOWEJ IZBIE 
KONTROLI PAŃSTWA.

Kraków, 18 marca.
Na wczorajszej rozprawie po świadku Wodzicz- 

kównie zeznawał świadek G r i f f e l  Adolf (ku­
piec), zeznaje, iż był obecny przy tern. jak w reet. 
„Odrodzenie11 przy uilcy Sławkowskiej skradziono 
Bilińskiemu portfel i że Biliński opowiadał ma 
bezpośrednio po tej kradzieży, że w portfelu tym 
znajdowały się kwity |*odróży służbowych Ła ś li­
skiego i Bilińskiego. które miały stanowić zabez­
pieczenie dla Bilińskiego z powodu bezprawnego 
wystawiania rachunków, co działo się na polece­
nie Basińskiego. Świadek potwierdza dalej obro­
nę Bilińskiego, iż kupił 100 kg. cukru, jako nagro­
dę za uzyskane posady w Izbie. Świadek nie umie 
jednak podać dokładnie adresu, czasu kupna, 
a,ni też o,oby, dla której cukier bjd przeznaczony.

Obrońca Basińskiego,

jest poswukiwanym przez sądy i policję cprysz- 
kiem, wkrótce też wykryto, że to on właśnie wraz 
z innymi kosiarzami dokonał okradzenia kacy. — 
W mieszkaniu Malaka znaleziono tysiąc złotych.' 
pochodzących ze skradzionych pieniędzy.

PŁYTA* „NIEZNANEGO* ŻOŁNIERZA11 ZGINĘ-’ 
LA W BIELSKU. Jak  donosi .,Polonia11, płyta 
„Nieznanego Żołnierza11 zginęła w Bielsku ku

Niedoszłe zamachy mpremiera Baldwina i Hs. (dalii
(Telegram własny

Londyn, 1 3 m arca. Z racji narodow ego Świn­
na irlandzkiego w dniu  św. P a try k a  miał się od­
być w hotelu Cecil w Londynie uroczysty  o-

]ł o w n e g o  r u o z a ju  IIKIZI, Którzy iu -ou j/- . . ,  ;-o  ‘ - . - y  '
'.skała, aż ją „kradziono, ponieważ była nie Baldwin. H chwili, gdy Ba Id w m pow stał, aby 
ią. Gdzie się podziału, nie wiadomo. , w ygłosić przem ówienie. jak iś  n ieznany zwolen-
ADEK KOLEJOWY. Dnia Ib bm. o go- nik de Malwy rzucił z w ypełnionej public-zno-

uoiesze pewnego rodzaju ludzi, którzy twierdzą, że ^  w czasie któreS ° m ial przem aw iać premjer 
się docz.' 
pot rzebu 

WYPADEK
dzime 3.40 zaszedł na przestrzeni kolejowej Go- śc-ią galerji petardę, która padła tuż obok Bald 
czałkowice— Dziedzice wypadek. P-ociąg towaro- win i i eksplodowała. Baldwin nie odniósł żadne- 
wy numer 3272. odchodzący z Dziezic do Goczal g 0  szwanki, spaliło się tylko kilka obrusów', 
kowie, wstrzymał ruch na tej linji od gozmy 3.40
do 9 z powodu złamania się osi u jednego w a g o n u .       —

t€g0Ż- ,{UCb °^by*! siące po j«j ogłoszeniu. P rzy ję to  rów nież po-w i .i n!ł i ) * r i  vr̂ €ifciłt4liiiijp i i » /nr^DN * . .  ,
ŚMIAŁY NAPAD BANDYTÓW NA WAGON Prawk(2 sCn- Białego - ). ze pozostają  nadal

..Nowej Reformy11), 1
P ożar, jak i pow stał z w ybuchu, został ugaszony 
wodą z syfonów. Sąsiad Baldw ina zem dlał i 
m usiano go odwieść do domu. W  pół godziny 
później wykonano podobny zamach na księcia 
Wal]:, k tó ry  również bra ł udział w u roczysto’ 
ści św. P a try k a  w restauracji Picadilly. Miano­
wicie z a u ta  z ulicy rzucono przez okno dosali 
bombę acetylenową, która wybuchając, nie w y­
rządziła n>komu szkody.

Spraw cy w obu w ypadkach  zdołali ujść.

dr S c h o e n w e t t e r ,

REPERTUARY:
TEATR IM. SŁOWACKIEGO

. Piątek, 19 b. ma „Wesele11.
Sobota. 20 b. ni.: „Celno, licho11.
Niedziela, 21 b. m., po południu: „Pan poseł11; 

wieczorem: „Cctuo licho11.

TEATR OPERETKA „NOWOŚCI1*.
Piątek, 19 b. m., 

„Pśćroy się11.
o godzinie 7.45 wieczorem:

ZABAWA TANECZNA. We czwartek, 1S m ar­
ca, odbędzie się zabawa taneczna medyków w 
eal-i I owarzystwa lekarskiego (ulica Radnwiłłi.w- 

1. 4). Przygrywać będzie jazz-baud. Początek 
O godzinae 21. Zaproszenia wydaje się w lokalu 

owarzystwa Bibljoteki j Bratniej Pomocy medy-
o w i .  J., ulica Kopernik a 36, codziennie od go 

diuny l s —19. ’

w 
- w e

wnosi o dopuszczenie dowodu ta  świadków Sm 
gera (kujwa) I ajenta policyjnego, który w czasie 
okradzenia. Bilińskiego z jw tfe iu  pełnił służbę w 
„Odrodzeniu1® na .stwierdzenie okoliczności, doty­
czących za.kupna inkryminowanego cukru, oraz 
kradzieży portfelu.

Trybunał uchwala <i ‘puścić projKMiowanycli 
świadków.

Dr A r n o l d  przedkłada trybunałowi doku­
menty wojskowe, stwierdzające, że Biliński w cza­
sie potnienia służby wojskowej (przed posadą 
Izbie), zachowywał się poprawnie i obowiązki 
spełniał nader gorliwie.

O godzinie 3 po południu przewodniczący odro­
cz)'ł rozprawę do dnia dzisiejszego,

Z DZISIEJSZEJ ROZPRAWY.
Dzisiaj, w siódmym dniu rozprawy, T y  bu na i 

prze-prowadził w dalszym ciągu |>o stępowanie do­
wodowe. Pierwszą część rozprawy zajęło przesłu­
chiwanie świadka Oleksównej, slenotypistki okr. 
Izby kontroli.

Oieksówna stwierdza, że zajęta wyłącznie pra­
cą, nie zauważyła nigdy żadnych nadużyć w Izbie. 
Dopiero po ucieczce Bilińskiego z Krakowa i wdro 
żeniu postępowania dyscyplinarnego dowiedziała 
się ogoluokowo od swoich kolegów biurowych o 
brakach w ka.-ie i o wystawianiu przez Basińskie 
go i Bilińskiego fikcyjnych rachunków kosztow 
podróży.

Przewodniczący wskazuje Oleksównej zaświad­
czenia na koszta funniianek, wystawione rzekomo 
przez dorożkarzy Dudę i Gwoździa. Świadek 
stwierdza, że cała osnowa tych zaświadczeń, a w

POCZTOWY. Posterunek jtolicji w Kutnie otrzy­
mał wiadomość, iż w piątek o godzinie 5.15 po 
południu trzecli bandytów, uzbrojonycli w rewol­
wery, napadło na wagon poc-Aowy krośniewiec- 
kiej kolejki wąskotorowej.

Bandyci weszli do wagonu i usiłowali zrabować 
znajdujące się tam pieniądze w kwocie 30.000 zł. 
Energiczna postawa służby kolejowej udaremniła 
napad. Bandyci wobec o|x>ni kolejarzy zrezygno­
wali ze zdobyczy, chroniąc się przed pościgiem 
do ia.su panieńskiego. Stwierdzono według ryso­
pisów', że byli to cisami bandyci, którzy _w ze­
szłym miesiącu dokonali u a pasł ów we Włocławku, 
Toruniu i A lek-and rowie Kujawskim.

UCZCZENIE PROFESURA TADEŁSZA ZIE 
LIŃSKIEGO. IV uniwersytecie w Oafordzte ml by 
ła się w dniu ‘J bm. uroczystość n a d a n ia  tytułu 
doktora literatury ..honoris causa11 profesorowi1 
Tadeuszowi Zielińskiemu. W przemówieniu okoli- 
eznościowem. jakie wygłosił imieniem uniwersy­
tetu p. A. B. 1’oynton, uczcił mówca zasługi prof. 
Zielińskiego, wymienił jego dzieła, które już w 
toku 1904, guy nowy doktor literatury byi j e - , 
szoze profesorem uniwersytetu pelcrsbuisaiegb, 
zdobyły mu sl-.wę w świece naukowym; wsp.jnu.

w mocy przepisy ustawy kaniej, nadającej są­
dom prawo orzekania i wydalenia cudzoziemców
z powodu popełnionego przestępstw a.

N astępne posiedzenie S enatu  odbędzie się 27 
hm. o godz. 10 rano.

u tn osą  em k c-D clsH iej  
H parSdmencle ncSskim

W czoraj uchw aliły obie Izby parlam entu  cze­
skiego, m ian o w ic ie . Izba poselska i senat, 
układ likwidacyjny w spraw ach praw nych 
i finansow ych, wynikających z podziału Śląska 
Cieszyńskiego między Polską i Czechosłowa­
cją.
„W  senrtciu urządzono przy tej sposobności 

manifestację na rzecz Polski

Koniec w z o r e jsz e so  posiedzenie  
l ig i  narosłoś

WŁOCHY MILCZAŁY.
At uzupełnieniu w czorajszych wiadom ości o

* Profesor Tadiwz ZiolńUki został zaproszony niecznośe zrelormowauia Ligi i s taw ia jąc  wn:o- 
rzc-z uniwersytet oafordzki na szereg odczytów sek wybrania w -tym celu specjalnej komisji, 

o Tragc-dji greckiej11. ‘N astępnie zjawiali się na trybunie po kolei
WIELKA BURZA NAD GDAŃSKIEM. Wielka przedstaw iciele państw  neutralnych  i m alyh w 

burza szu Al a dnia 12 brn. nad Gdańskiem. Połą- (.eju dania w ytazu swemu rozczarowaniu z po- 
t/cn i ateiefomczne z Polską, Niemcami i Prusami wtKp, „becnego w yniku  narad. N iezw ykle przy

się na trybunie

Sproen ro zu lo z in la  K n k au sk ie]  
m iejskiej przed Trybunałem

W ech od ui cm i zostały uszkodzone i (rrzorwane. -  ehvhlie p rzy w iu il0  uka7.a n ie 
NatoiTurst w okolicach Gd uDka wiele drzew zo- * , r . : , 0 .. , , . ,  ,
staio wyrwanych z korzeniami. Rówmcż wiele do- P ^ d s ta w ic .e la  Szwecji p. Undena k tóry  po-J- 
mów z-)st.ilo ^w ażn ie  uszkiKlzonycb. j kreślił, ze przyjęcie Niemiec do Ligi byłoby

OBCHÓD URODZIN KKó LA LUDW IKA. — ! widomym znakiem  postępu na drodze umwmrsa- 
\V nia-fek, Id bm., odbeb/ie sic w Budaneszcie lizacji Ligi Narodów. W imieniu państw  poiu-

a d m in is t r a c y jn y m
K raków , 17 m arca. 

Ja k  Unosiliśmy, przed T rybunałem  A dm ini­
stracy jnym  w AVarszowie odbyła  się dnia 15 
bm. rozpraw a w skutek rekursu  gminy m. K ra­
kow a przeciw  rozwiązaniu R ady  m iejskiej k ra ­
kow skiej.
i N a rozpraw ie zastępow ali gminę m. K rakow a 
pji. dr Adolf Gorss, dr Klimecki .i ]>rof. Zoll. —  
Ich  w yw ody streszczały  się w stw ierdzeniu fa­
k tu . że powodem rozwiązania R ady był ty lko 
napó r ze strony pew nych p a rty j politycznych, 
k tó re  w skazyw ały, że sk ład  personalny mioj- 
™tkrj R ady  nie odpow iada zmienionym sto su n ­
kom. AA' rzeczyw istości R ada nie odpowiada 
w ym kom  w yborów do Pejm u. ale też dotąd nie­
ma ustawy, którahy do samorządów wprowa­
dzała wybory pięcioprzymiotnikowe, w edług 
zasad ordynacji sejm owej.

Skład rozw iązanej R ady m iejskiej nie odpo- 
n iad a l politycznym  stosunkom  wedlusr o rdyna­
cji sejmów ej, ale odpow iadał w zupełności s to ­
sunkom  gospodarczym  i ekonom icznym , opar ­
tym  na uf,law ach w iązujących w Małopoł-
sce.

D alej reprezentanci K rak niwa uska/zali, że 
s ta tu t gm inny dla K rakow a zaw iera przepis, 
iż stara Rada zostaje w urzędowaniu tak dłu­
go, dopóki nie ukonstytuje się nowa Rada, oraz 
przepis, że kom isarz rządu musi do 6 tygodni 
rozpisać wybory. Jeżeli tedy  rząd jest '/.dania, 
że nie można rozpisać wyborów przed uchw ale­
niem now ej ordynacji wyborczej dla gmin m iej­
skich, to  nie wolno mu ustanawiać komisarza 

i rozwiązywać istniejącą Radę. Tw ierdzenie, 
że rząd ma praw o swobodnego uznania przy w.z 
w iązaniu, nie jest zgodne z ustaw:ą, bo w edług 
a rt. lG-go ustaw y gm innej państw/owej z roku 
1S02 ^adm inistracja państiwowa w ykonuje n ad ­
zór nad gm inam i w' tym kierunku, ażeby nie 
przekraczały swojego zakresu i ażeby nie naru 
szafy obowiązujących ustaw«. Ten sam a r  y- 
ku l przewiduje rozw iązanie Rad miejskich przez 
w ladzi krajow e. Otóż rozwiązanie może naslą 
wte •w granicach rządowego nadzoru, i,
pr'zekroo-/v-'*0by być kazano, że albo gmina

działania, d t a  je  „n-
ła j. AATesz. ie s L  W arunki 012
ataw a gm inna k ,  l  r,ykl1^ P‘>dobme jak  u- 

sześciu fy g o d ri Off ° k r^ la ■
^ ą d z o n e  now e Swiązania mUSr4 y °

J odnieść m
stenoi- K u  * ze i"ż i)o rozprawie za-
nrorzim , . V;1 icdzieli się, iż AVydział Sa-
<rm inv ' y ’ ).>rztHlł'hu la jąc  m inisterstw u rekurs
nv 'vyra.z‘* °P inję, że rekurs jest uzasadnio-
nienn ” zwi^zanje było bezprawne, że rząd
w iazać Pad!! ^ v'°bodl™go uznania ,i może roz-
czvła swńi y ° , ^ 1edy> gdy Rada przekro 

J  \ zakres dz.ałania h,b naruszyła usta-
komisurzn ” *'!° ’ ze wre6Zf,'e mianowanie
bn n ą przyboczfla jest bezprawne,
bo w razie rozw iązania R ady  tym czasow e rządy 
ma zatrzym ać jsrezydjum miasta.

Znam .enucm  je s t jednak, że referent Trybu­
nału powyższego pisma nie odczyta! na rozpra- 

. Ila przypuszczać, że ministerstwo 
nie przekazało tego pisma Trybunatowi i że 
Trybunał zupełnie nie znał opinji naszej wyż­
szej władzy samorządowej.

P r z p ić c e n ie  m oM ftłijl h  Grsci ?
Belgrad, 18 m arca  (AA\r). W ygnany gen. Pla- 

s tira s  oś w kuk zył przedstaw icielom  prasy , że 
w yjeżdża do 1‘a ry ża  celem spotkania się z Ye- 
nizolosem i omówienia obecnego położenia w 
Grecji. P ra sa  przypuszcza, że na konferencji 
te j będzie om aw iana spraw a sposobów przy wró­
cenia m onarchji wobec tego. że d y k ta tu ra  Pen- 
gałosa sta je  się nie do zniesienia.

Sźnsatsfjna sfera  prołuliicyjna 
w f ln im c e

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy").
Nowy Jork, 18 m arca. W czoraj policja nowo 

jorska aresztow ała  25 lekarzy', k tó rzy  za wy 
skiem iiono-raojum zapisyw ali rzekom ym  cho 
rym alkohol. Równocześnie aresztow ano wieli 
ap tek rrzy . AAr aferę tę  wm ieszanych jest wieli 
osobistości z tow arzystw a now ojorskiego.

Osnowa rachunku .oraz »lowa „Zapłacono, Waii- mlziaiu w uroczystości > świat naukowy polski 
derer", zdradzają również ehaorakter pl-ma l.a- i włoski. Pobką Akadensję Umiejęt.iiośó r-p rez.cn-
-ińskiego.

Na zapytanie zastępcy Najwyższej Izby

rozumieją, gdyż południowa Ameryka ma pra 
wo do szerszego przedstawicielstwa w Radzie.
D elegat Szw ajcarji Motta w yraził ubolewanie z 
tego pow odu, że R ada  nie miała zaufania do 

(jeden !  uczonych węgierskich i wiotkich. , zgromadzenia i nie zaapelow ała do niego. Zgro-
• ZABURZENIA W UNiWERSYTETACH RU nmdzeiiie L.gi byłoby zw arcie stanęło za R ada. 

m ln s ic ic h .  z.:b u rżenia >v uu i wer.-ytet a uh rumuń- G dyby obecne przesilenie mia o zw iastow ać 
.-fciW lik- u.-iajip \V»xł-Iki(s <.)'koIrifki, nyS&wMie rwzpndilięcie się Ligi, to Ul kie rozpadniecie Się 
pTy.it/. urn oświaty, nie zada walają rozgorączko- wy wo/aby u w szystkich narodów  uczucie bez

tować bonzie jjrotesor uniw. Jagieilońskiego, Jiui 
Kon-1 DąbrowcKi, który wygłosi odczyt o czasach ande- 

t-roli Państwa dyr. Mierzyńskiego, świadek oświad * ga> ciPki .-h w Polsce. .Ponadto wygłoszą odczyty:
czaj ż e  L m i i ń d d  ryzyehodzil z w y k l e  do brira o k o - 1 |  | | Z0U^ h  1 w h t e k l ^
lo  g o d z i n y  9 .8 0  i pracował p r z e w a ż n i e  d o  i .

(Lirz.ęUowiinie w i /.hit: trwało od 8 do 3). Olek só 
wilii, odpowiadając mt dalsze zapytania dyr. Mie­
rzyńskiego, przeczy 2eziia.nkm) oskarżonego Ła- 
sińskiego, jakoby on vv godzinach pod pisy we-ńia 
rachunków był wyczerpany. Biuro opuszczał za­
wsze w stanie pogodnym. Stosunek Łosińskiego 
tło urzędników był poprawny.

Rezniwu trwa dalej.

Mmy  t i s s i  t§scitoSnic-:ursBsjsłil
W iedeń, 18 m arca (PAT). »X, AA7. Jou rnaL  

donosi, że koncern  am erykański Ha.rr‘ntana 
k tóry  in teresu je  się polskim przemysłem cyn­
kowym, zamierza partycypować w połskin 
przemyśle metalowym. T akże koncern Ro szvl 
da toczy rokow ania z K rólew ską R u tą  i Hutą 
Laurą w spraw ie udziałów  w tem  przedsiębior- 
s tw ’e. .Ma być utw orzony wschodnio-europejski 
trust żelazny, w skutek czego koncern  Rotszv]du 
s ta ra  się r oz-ze rzyć swoje ] m d’ta wy. T rust że­
lazny ma się giów nie opierać o hu ty  witko wic 
kie.

A nurjK s przyzna dalsze KreSyly 
Europie

(Tełi*s’»wi i>krc-wy „Ntmej RefnUBT").
Nowy Jork, 1S m arca. Min. handlu IJ >ovcr 

ośw aidczyi. że F tany Zjednoczoen przyznają w 
dalszym  ciągu kredy ly  Europie, aby jej ]>.móc 
•wydobycie >ię z kryzysu  finansow ego i gospo­
darczego. J1 ;-over ilolirze  ̂rozum ie, że tylko 
zdrowo gospodarczo Eurojia może być dobrym 
kupcem.

O m t  GictDi-WY

2 kraiu i ze świata
ODCZYT MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO. Do­

noszą z AYitszawy: AV niedzielę o godzinie i2 w 
południe \vyuło>i inc-rszaiek l’ił?ndski odczyt pod 
tytułem: „Naczelny wódz w teorji i w prakty-

ZAt.OŻENiE PARKU NA ZOLIBOZU 
plantacyj miejskich przysthąpil — jak 7. Wars za 
wy donoszą -  tk) robót ziemnych i niwelacji »Tun 
tu na sod en. Itol«->ty te wykonują bezrobotni a. 
myj ąotie na celu uporząrlkoicanie tego odcinka 
wybrzeża i\Vsly. Całe wybrzeże ma byt: zakrze­
wione. Nadto zarząd przystępuje tlo* założenia 
parku na Zolil>ożu wzdłuż brzegów Wisły.

DEMONSTRACJA BEZROBOTNYCH. — We 
Włocławku przyszło wczoraj do demonstracji bez­
robotnych. Burzliwy |K>cliód bezrobotnych rozpę­
dziła policja, nie używając broni. Ofiar w ulziacli 
nie było.

ARESZTOWANIE KOMISARZA KASY CHO­
RYCH. Według doniesień z Warszawy, w Cheł­
mie aresztowano za nadużycia komisarza Kasy 
chorych, Doleżkę. Wobec coraz częstszych nadu­
żyć komisarzy Kas Chorych, wysuwa się postulat 
sjKicjalnycli nul, złożony cli z ubezpieczonych, któ-
rzyby kontrolowali czynność komisarzy.

UJĘCIE SZPIEGA NA GRANICY. Jak  dono­
szą z Wilna, dnia 12 bm. w nocy przechodzący 
patrol Baonu Kopii torem kolejowym tuż koto 
strażnicy Wia-zyń, natknął się na dwóch męż­
czyzn, którzy usiłowali przekroczyć granicę w kie­
runku Rosji sowieckiej. Za uciekającymi dano kil­
ka strzałów karabinowych, rezultatem czego je­
den z uciekających został ranny w nogę i ujęty 
Drugi z. tołał zbiec.

Raniony osobnik nazywa się Doroszewiez Jan, 
bvi z ramienia part ji komunistycznej tezy. ten tem 
powiatowym, a ponieważ policja zanadto mu po 
piętach chodziła, postanowił zbiec do Rosji so­
wieckiej

SAMOBÓJSTWO POSTERUNKOWEGO. One
gdaj we Lwowie w czasie śniadania w sal; jaAh.i- 
uej koszar policyjnych przy ulicy Kazimierzow­
skiej celnym strzuiem w skroń popełnił samobój­
stwo [toste-runikowy. Piotr .Makarewicz, który od 
dłuższego czasu zdradzał wielkie zdentrwowanie. 
Dzień przed samobójstwom bez zezwoufiij rwda- 
iił sic z ko.-zar i nie (K-iiiii slużłiy.

STRÓŻ, PILNUJĄCY KASY* OKRADŁ JĄ 
Z BANDA'TAML W fabryce papieru w Jeziornie

wanycli umy.-lń studentów. Wla-Jze rumuńskie po­
stanowiły zamknąć uniwersytet w Jassach, skut­
kiem teroru. jakiego dopuszczali się strajkujący 

tude-uci. Niezależnie od tego, policja otrzymała 
nakaz natychmiastowego wydalania z J a «  wszy­
stkich zamiejscowych studentów i odtranspwto- 
w-anie ich da mieieca urodzenia.

ZGON GENERAŁA BRUS1LOWA. „Prager 
rrecse" dono-i z Moskwy, że wcz-jraj rano zmarł 
gen. Bi'u siło w na zapalenie jńuc.

KATASTROFALNE TRZĘSIENIE ZIEMI. We­
dług doniesień z Konstantynopola, odczuto w oko 

Ikry  Denizly (Anatołja) gwałtowne trzęsienie zie- 
j mi", z powodu które-go 190 domów zostało zniszczo 
j hycli, 7 osób zabitych,,, zaś wiele osób jest ran-

Zarząd1 " P o ­

granicznego bólu i gniewu. London, przezłsta- 
w icicl H olandji, N ansen, przedstaw iciel Norwe- 
gji, delegaci EsLonji i Chin w ystąpili w' zdecydo­
wanych słow ach z krytyką stanowiska Rady,

K raków , 1S n u r-a . 
Z ebranie dzisiejsze jiizeszło pod znaki, m 

tendencji naogól u trzym anej. Z papierów przc- 
m ysłow ych Zieleniew ski w silniejszej pochiży 
nieco słabiej. — G órka w w iększych obrotach 

papierów  cukrow niczychlekko zniżkow o. Z

% Senatu
^  Warszawa, 18 marca.

Na wstępie w czorajszego posiedzenia Senatu 
złożył ślubowanie ks. sen. Prądzyński (ZLN), 
k tó ry  v»*zcd! na miejsce sen. SmóDkiego, po- 
czeia Izba przejęła  bez zm iany ustaw ę o raty­
fikacji konwencji z Włochami, dotyczącej prze- 
pksów' finaiuowyoli dla włoskich tow arzystw  u- 
bezpieczeniow ych. oraz z kilkom a popraw kam i 
ustawę o wstrzymaniu eksmisji dzierżawców 
gruntów , zajętych pod budowę i położonych w 
obrębie m iasta, m iasteczek, wsi na obszarze o- 
k ręgów  sądów  ajielacyjnycłi w A tarzsaw ie, Lu­
blinie i Wilnie.

N astępnie sen. Riugel (Kolo żyd.) zreferował 
ustawę o cudzoziemcach. Komisje senackie 
p roponują do ustaw y uchw alonej przez Sejm 
szereg zmian merytorycznych. Między inneini 
zniesiono przymus rejestracji cudzoziemców i 
zastąpiono to prawnem uz.ujrelnieniern obowiąz­
ku meldunkowego, dalej praw o wydalania cu­
dzoziemców odjęto w ładzom  pierw szej instan­
cji, przyznając je  drugiej. W reszcie ograniczono 
praw o do 'wydawania zarządzeń wyjątkow ych
w sprawie cudzoziemców.

W  dyskuśji nad tą  spraw ą sen. Kozicki pod­
kreślając, że ustaw a jest niechanicznem naśla­
downictwem wzorów obcych nie odpow iada­
jących naszem u charak terow i narodow em u, zna 
nem u z gościnności, popiera poprawki mniejszo 
ści, zmierzające do złagodzenia przepisów usta­
w y. Ben. Bojano-wski (ZLN) uw aża, że ustaw ę 
należy  przystosow ać do ustaw , k tó re  w innych 
państw ach  obowiązują i zg łasza  szereg  w nio­
sków , przywracających już to tekst rządowy 
już to sejmowy.

p o  przemówieniach sen . D uzka (P iast), Mar-
kasjer pozostawił w zamkniętej kasie 18 tysięcy i ko^ k i^  P<*n? a  (I>1>? } ° raz ^ m i n i s t r a  
złotych, przeznaczonych na wypłatę dla robotni-j O lpińskicgo w  glosow aniu przyjęto poprawki 
ków fnapierni. Onegdaj rano s-koiustatowano, iż ‘komisji oraz poprawkę sen. Buzka, że w izy po­
kaja jo’t otwarta, a pieniądze skradzione K asy jtrzebne są  tylko dla w jazdu a  p o b y t i wyjazd  
pilnował stróż, niejaki Marek Malak, który się z reguły  n ie 'm oże zależeć od osobnego zezwo- 
tłoinaczył, iż spał w nocy i wskutek togo nic nie len ia  w ładz, oraz poprawkę, że ustaw a wchodzi 
widział i nie ’ * *' ’ -- - -

, , , . • # t ^ I ^  , I i v  V-l 'Zł i u  < 11 C  i- )

podkreślając, ze nie można szukać w zgrom a- dokonano znaczniejszych obrotów  Chodorowem  
dzeniu winy za obecne niepowodzenie. Po prze- i Chybiem {>o kursach lekko z«vżko \vvch . — 
m ówieniu delegata  D anji, oraz przeilstaw iciela R eszta  bez zm iany, zainteresow anie silniejsze 
R nm unji C onm etra, k tóry  w sposób dosadny | ruch żywszy, 
scharak teryzow ał stanow isko m ałej ente-nly. 
oraz p rzedstaw ifie la  A lbanji, przyjęto wniosek 
Branda, aby sprawozdanie pierwszej komisji w 
sprawie przyjęcia Niemiec do Ligi odłożyć do 
września. Po przyjęciu tego wniosku prezes 
zgrom adzenia Da Costa zaniknął posiedzenie 
krótkiem  przemówieniem.

(Po przeczytaniu  tego spraw ozdania narzu 
ca się uw aga, że przedstaw iciel W łoch, czw ar 
tego m ocarstw a en ten ty , w cale nie zabrał g ło ­
su. Przyp. red. )

Sprtrag polskie s  Radzie Liji
Z Genewy donoszą, że na publicznem jrosie- 

dzeniu IŁady Ligi w dniu  17 bm. R ada zajm o­
w ała się dw om a polskiem i zażaleniam i z Gór­
nego Śląska, z. k tó rych  jedno zostało oddalo­
ne z tem uzasadnieniem , że dla tego sporu jest 
w łaściw a um ow a polsko-niem iecka, drugie zaża­
lenie zostało p rzekazane spraw odzaw cy Mello 
1- ranco.

Liczebna s iła  u srsp au an  se im ew u tt
(Te.c-fonem od naszego koroiKenleuta

W arszaw a, 18 m arca. K onw ent seniorów 
przystąp i! dziś do now ego podziału prczydjów  
w kom isjach, a to w sku tek  przegrupow ań, ja ­
kie nastąp iły  na  teren ie  Sejm u i zm ian w s to ­
sunkach liczebnych poszczególnych klubów .

Obecnie największą grupą w Sejmie, jak 
nrzetem, jest ZLN, liczący 100 posłów, drugie 
miejsce zajmuje Piast (53), trzecie miejsce 
stronnictwo chłopskie, k tó re  razem  z mniejsz.e- 
mi ugrupow aniam i liczy 47 posłów, czw arte 
i p ią te  m iejsce zajmują PPS. i Ch. D. po -41 
posłów. 6-te m iejsce Koło żydowskie, 34 po­
słów. N astępnie drobniejsze ugrupow ania jako 
to: W yzwolenie (25), grupa Dubanowicza (19), 
NPR. (18). Niem cy (17), i Ukraińcy (15).

Na pogiełdziu zainteresow anie duże, ruch ży­
w y, przy tendencji u trzym anej, z w yjątkiem  
Gazów i B anku Polskiego, lekko  zwyżkowych. 
Obrotów w iększych dokonano Bankiem Poi 
Łkim i Cegielskim . P łacono Bank Polski 60.5— 
51. Cegielski 7 .35—7.40, Nobel 1.10, Lokomo 
ty  wy 0.7G, Gazy wschodnie 9.10, P ożycłka  ko­
lejow a 121.

Na ry u k ; watut i dewiz tetidoncja słabsza p ą 
niewielkiem zainteresowaniu i większej kości t> 
waru. PodoŁis, gdy wczoraj dolar po połuJ:ii 
osłabł z S.30 na S.20 .dziś rano rozp-rczął kurs- in 
S.I7, a okedo (<ołud.nia utrzymywał się na pozio­
mie 8.15 w towarze (nieoficjalnie) przy małem za- 
iritereeow.miu. Kurs bankowy w Krakowie, usta 
loiiy na dzień dzisiejszy S.04—S.Tś, ;>rzy a)inim.al- 
iiych teu.ieuejach ze względu na niemożność na­
bycia dewiz jx) tych kursach.

We Lwowie 8.10 nie-.ficjuiuie tou ar. bankowo 
8.04—8.08, w Warszawie 8.02 bankowo, s 10 nie­
oficjalnie. przy l-raku towaru ; mai j chę.-i lo ro-

.5 toii.tr.\Y Katowieacti 
w iaiszun ciact.

bienia transakcyj.
Bank Polski płacił 
i czeki 8. Na wszystkich giel lach 
Ima tendencja, jak u nas. Towar p-z< 
trzebowanie, jirzy tendencji ,-l«*b- ?<•;.

pan ;,c 
« ’. ż-  - 1

; f*^

pii !o-

Porozum ienie u  spranie
Kita

(Teiefoaiem od naszego korasjiondenta).

K raków , i '  n.
A kcje: Bank Zn. Sy. Zar. 4. — ?,ń 

H a n d lo w e  0.19. — Phnrma C.8L —
Polska 0.05. — Zieleniewski 9.1-7 (0 2 
Górka 6.40 (5.60). — Polska Natia 3 . 2 , —
Elektrownia Siersza 0.13. — Caoć.rr w ’ 1 — 
4.05 (3.90— 4). —  Chybie 3.13— 3.15 —
Piasecki 1.30 (1.30).

W arszawa. l>  i:>;> 
Akcje: Bank Handlowy 1.70— 175 - La »:

Zw. Sp. Zar. 4. — Parowozy 0.15. — SmraciłO 
wice 1.04— 1.02. —  Żyrardów 8. — HabeiTtucii 
5. —  Chodorów 3.95

Zurych, 1S marcu. PAT. Ziunkuicue giei iy. Pa 
ryż 18.62. Nowy Jork  5.196, L-ynuyn 2o.2... Nc a \ 
Jork 5 196, Belgja 21. Włochy 20.85. Hi...;pa..j» 
73.20. llołaudja . 203.15, Berlin 1.23.7. Wie I-

W arszawa, 18 m arca. Dziś przed południem  ~2--0, Sitokholm 139.25, Oslo llO.bO. Kopcuh
wznowiono narody  tych  przedstaw icieli u g ru ­
pow ań. Jttóre p racu ją  nad porozumieniem co do 
ustawodawstwa samorządowego. Członkow ie 
kom ite tu  m ianow icie posłow ie Kozłowski, Erd 
dman i Jaworowski i d r  Putek zapew niają 
wr dalszym  ciągu , że do porozumienia się zbliża-

słyszśil. Ustalono, ze Marek Malak* w życie dopiero w C m iesięcy, a  nie w trzy mie- ją i da się ono osiągnąć w najbliższym czasie.

136.10, \8ofja 3-75, Praga 15.38.5, Warszawa 
Budapeszt 0.72.8, Białogród 9.14, Ateny 7.30. 
stantyuopol 2.65, Bukareszt 2.85, lIe'.siugfor> 
Buenos Aires 204.50. Tenedencja ustępliwa.

W ied eń , 18 m arca. K ursa  papierów  pot- 
w tysiącach  koron. K arp a ty  90.5. Tendcii. 
słaba.
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Dla bezrobotnych
K siążęco m etropolita lny  kom itet niesienia 

pomocy berobotnym  w K rakow ie urządził kon ­
ferencję prasow ą pod przew odnictw em  ks. m e­
tropolity  Sapiehy, d la  poinform ow ania o do 
tychczasow ej swej działalności. Ze sp raw ozda­
nia, złożonego przez sen. Godlewskiego, oka­
zuje się, że na  dochody kom itetu  sk ład a ją  się 
w pływ y z dodatków  do cen biletów  kolejo­
w ych, k tó re  w ynoszą pow yżej 2.000 zł ty g o ­
dniowo, oraz ze sk ładek , zbieranych bezpośre­
dnio przez kom itet i przez redakcje  dzienników  
krakow skich . W  przygotow aniu  je s t w prow a­
dzenie znaczków  pocztowycłi po 5 gr., jako 
dobrowolnej op łaty  przy każdej przesyłce.

O rganem  w ykonaw czym  k om ite tu  jest Zwią­
zek kom itetów  parafjalnyt.il. Zw iązek ten  p ro ­
wadzi od 15 styczn ia  8 kuchni d la  bezrobot­
nych, w k tó ry ch  w ydaje 3.400 obiadów dzien­
nie. W aześciu kuchniach  obiady w ydaw ane są 
dla bezrobotnych pracow ników  fizycznych, 
w dw u d la um ysłow ych (około G00 obiadów 
dziennie). O biady przew ażnie zabierane są do 
domów, dzięki czemu pożywić się niemi może 
w iększa liczba osób. —  B ezrobotni o trzym ują 
obiady na  podstaw ie bezpłatnych bonów, wy 
daw anych eo tydzień przez kom ite ty  parafjalne, 
przyczem  przeprow adza się kontrolę, czy z po­
mocy ko rzysta ją  rzeczywiście je j po trzebu jący  
ludzio

Koszt jednego obiadu w ynosi przeciętnie dla 
fizycznie p racu jących  40 groszy, d la  um ysłowo 
pracu jących  50 groszy.
- C ała adm in istrac ja  prow adzona jest zupełnie 
bez kosztów. N aw et d ruk i bonowe w ykonała  
bezpłatn ie d rukarn ia  p. A nczyca, zaś p. Wela- 
n y k  podjął się, równio bezpłatnie, d ruku  znacz­
ków pocztow ych.

Od początku  sw ej akcji w ydał kom itet około 
130.000 bezpłatnych obiadów dla bezrobot­
nych.

K om itetow i i jego przew odniczącem u, ks. 
m etropolicie należy się wdzięczność społeczeń­
stw a  za w ydatną  ofiarną pracę, ale też kom itet 
będzie m ógł spełniać swoje dzieło ty lko  przy 
pom ocy społeczeństw a, k tó re  powinno popie­
rać tę  hum anitarną  akcję  w m iarę sil, choćby 
drobnem i ofiaram i, ale ciągle. W skazane też 
jes t, aby  m iasto K raków  przyczyniło się także 
do zasilenia funduszów  kom itetu .

Krytyczna sytuacja rolnictwa polskiego
W  ostatn ich  czasach na Lamach p rasy  zarów ­

no gospodarczej jak  codziennej, podnoszono 
k ry ty czn y  sy tu ac ję  w jak iej znajduje się pol­
sk ie  ro ln ictw o i sm utne konsekw encje, w ypły­
w ające z tego fak tu  d la  ca łokszta łtu  naszego 
życia gospodarczego. W  istocie rolnictwo pol­
sk ie  przeżyw a od kilku la t ciężki k ryzys, k tó ­
rego szczytow y punkt zdaje się  obecnie n a d ­
chodzić.

.Tuż, w okresie uifUuic]i położenie, rólnietw a 
było niew esołe, mimo- że pozory przem aw iały 
przeciw ko 'temu. D ochody inkaso  siane przez 
ro ln ików  za. pozbyw ane przez nich p rod u k ta  
dosięgały  cy fr zaw rotnych w zdeprecjonow anej 
w alucie. Jed n ak że  objeklyw nie obliczając, ren ­
ta  producen ta  rolniczego, uległa już w  tym  
okresie  czasu znacznem u obniżeniu w porów ­
naniu  z je j w ysokością przedw ojenną, a to z po­
w odu pauperyzacji olbrzym iej w iększości kon­
sum entów , upadających  pod ciężarem  podatku  
inflacyjnego.

O kres stabilizacji złotego i następu jące po 
nim la ta  pogorszyły w dalszym  cięgu stan  pol­
skiego ro lnictw a. N ieurodzaj w r. 1921, oraz po­
lity k a  rządu, system atycznie  faw oryzująca im­
p o rt zagranicznych produktów  rolnych, eclem 
przeciw działania zwyżce tych  artyku łów  na 
ta rg ach  krajow ych, a  to celem nie podw yższa­
nia kosztów  produkcji przem ysłow ej, podko­
p ały  o sta teczn ie  produkcję rolniczą.

Rok obecny, dla nielicznych, w szczęśliwem 
położeniu znajdujących  sic producentów  rolni­
czych, k tórzy  byli w stan ie  eksportow ać wy- 
soko-w artościow e zboża zagranicę, uksz ta łtow ał 
się  nieco pom yślniej. Dla ogółu rolniczego rok 
ten  nie przym usi popraw y, a naw et przeciw ­
nie stanow ił dalszy etap  w drodze do ruiny ich 
w arsztatów .

Rozpiętość ccii pom iędzy arty k u łam i rolni- 
c-znemi a  przem y slow em i je s t zb y t w ielka 
Ceny a rtyku łów  rolniczych ustal me są 
na poziomie w stosunku do cen artykułów  prze­
m ysłowych, bezw zględnie niższym , a co gorsze 
podw yższenie tych  cen w obecnej sy tu ac ji nie 
da się przeprow adzić, gdyż zdolność konsum - 
cy jna społeczeństw a odnośnie do tych a r ty k u ­
łów stanow iących  „gros“ budżetu poszczegól­
nych jednostek , nie może s :ę popraw ić.

Ponad to  producent rolniczy pozornie niżej 
obciążony podatkow o, w rzeczyw istości w zna­
cznej w iększości w ypadków  ponosi c iężary , co- 
najm nej rów ne p roducenta  przem. i pośredni­
ka, gdyż nie je s t w stanie tak , jak  tam ci, prze­
rzucić obciążenia podatkow ego na konsum en­
tów. Doniosłość zagadnienia popraw y sy tuacji 
naszego rolnictw a sta je  się wówczas jasną , k ie­
dy rozpatryw ać będziem y ją  z punk tu  w idzenia 
ogóliio-gospodarczego.

D obrobyt bowiem polskiego ro lnika jak.o n a j­
potężniejszego konsum enta w yrobów  przem y­
słow ych pociągnąć za sobą musi w zrost nikłego 
obecnie zapotrzebow ania na te w yroby, a  przez 
to  umożliwić krajow em u przem ysłow i norm alny 
zby t na  targach  krajow ych, co jest tern donio­
ślejsze, że przem ysł ten w znacznej m ierze nie 
jest, w stan ie  eksportow ać swoich w yrobów  za 
granicę. Z p u nk tu  w idzenia ogólno-gxxspodaircze- 
go dobrobyt ro ln ictw a i dobrobyt przem ysłu 
stanow i jedną nierozerw alną całość, p rzy n a j­
mniej w tern ukształtow an iu  się stosunków  go­
spodarczych, jak ie  u  nas obecnie istn ie ją . T ak  
więc problem  zw iększenia dochodow ości pol­
skich w arsztatów  rolniczych s ta je  się proble­
mem ogólno-gospodarczym .

Problem  ten nie należy do łatw ych . A utom a­
tyczna podw yżka cen produktów  rolniczych, 
k tó re j dom agają  się n iektórzy  przedstaw iciele 
sfer ag rarnych , je s t naw et w  irazic istn ienia 
dobrej woli w tym  k ierunku  u sfer rządzących

—  Dołączone do podań o paszporty ulgowe 
zaśw iadczenie władz podatkowych, że zaległo­
ści prdatkowe zostały wyrównano, nie jest obocnie 
potrzebne w myśl okólnika min. przem. i handlu 
z 5 b. ni. P. A. 643.

—  Uroczystość otwarcia Czechosłowackiogo 
Eanku Narodowego odbyć się nm w Pradze 22 b. m.

— Zasady, na których opierać się  ma pro- 
wfzorjum budżetowe na ii kwartał b. r. rozpa- 
trywane były j-.rz-.z posiedzenia delegatów min. skaiba. 
Prowizorjum to jest konieczno no względu na to, 
że z dniem 31 b. m. kończy się okres obowiązu­
jącego obecnie jirowizerjum budżetowego na czas 
od 1-go stycznia do 31-go morca r. b.

Informacje przemysłowe i ta r ł le w e
BILANS BANKU POLSKIEGO ZA PIERWSZĄ 

DEKA-DĘ MARCA B. R. wykazuje nieznaczny 
wiaroHt zapasu złoto o 48 tys. zł do smrny 133.99 
mil. zl. Zapas walut i dewiz zmniejszył się o 4 mil. 
zł brutto. Zmiimcjszyly się jednak również zobowią­
zania waluto we i loportowe o 3 mil. zł, wobec 
czego zapas walut i dewiz notto zmniejszył się 
o 1 miii. zł. Portfel wekslowy zmniejszył się 
o 4 mil. zł do sumy 290.1 mil. zł. Pożyczki zabez­
pieczone papierami zmnicj.s7.yly .się o 3 mil. zł 
(25.8 mil. zł). Zaliczki ropwtowe zmniojazyly się 
o 3 mik 72 (18.7 mil. zł). Bachwrnki żyrowe i inne 
zobowiązania wzrosły o 11.6 mili. zł (99.6 mil. zł). 
Obieg biletów bankowych zmniejszy! się o 10 mil. 
zl (366.7 mil. zł), przyjęty natomiast do zapasu 
Banku stan monet srebrnych i bitami wzrósł o 266 
tys. zt (568 tys. zl). Stosunek procentowy pokry­
cia kruszcowego wynosi 37.12%. In.no pozycje nie 
wykazują większych zmian.

BANKI SKREŚLONE Z LISTY CZŁONKÓW 
GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. Rada giełdy war­
szawskiej skreśliła z listy swoich członków nastę-

Poilczas obrad tych udało się osiągnąć porożu- j w eraźnie  ku ltu rę  i tem peram ent. To też z p rze­
mienię cc do usunięcia pewnych istniejących tru d -, jem nością śledzi czytelnik dzieje je j bohatera , 
nośc-i manipulacyjnych i co do uzgodnienia zasad a rty s ty  H uberta, k tó ry  dostaje się  w k rąg  n i-- 
któreby pozwoliły na szybsze i pewniejsze zala- j zw ykłych przygód, bo uporczyw ie i wciąż na 
Pekinie podań o pozwolenie przywozu do Polski (darem nie poszukuje tej, k tó re j nie było. Da- 
w ramach ogólnych kontyngentów, ustalonych 1 remnie z drogi, zmierzonej ongiś dobrze przez

się go zaw rócić trzeźw yDonprze7, rząd polski 
UTWORZENIE SYNDYKATU DROŻDŻOWE­

GO. Po kilkuletnich, ciągle zrywanych pertrakta­
cjach, producenci drożdży utworzyli syndykat. tvstoin. 
dirożdżowy, obejmujący 10 największych fabryk.
Poza syndykatem znalazły się tylko trzy mniejszo 
fabryki, które produkują razem około 500 tysięcy 
Iclg drożdży rocznie. Syndyfcalizowane fabryki

O ‘ i
K ichota, sta.ra

K adernozka. H ubert dąży dalej, a z nim czy­
telnik, sp rzy ja jący  zawsze m arzycielom  i ar-

produkują około 7 miii. klg drożdży. Naogół Ta-1 niety lko we F rancj

— GYP. „P io tru ś". Powieść. Poznań. Na ki. 
D rukarni Poznańskiej. S tr. 104.

H rabina de M artcl, głośna pow ieściopisarka, 
w ystępująca pod pseudonimem Gyp, cieszy się

pująoe banki: Bank Inwalidzki, Bank CecRnlny
•w p rak tyce , w znaczniejszych rozm iarach uiew y | Kredytów Hipotecznych, Bank Poznański, Bank 
kurialną, z przyczyn wyżej przytoczonych. Ko-j Kupców i Przemysłowców Chrześcijańskich, W ir 
nieczną jest d la popraw y by tu  s tan u  rolniczego (szawsiki Bank Zjednocizonry, Bank Wairs/.awsko- 
d iugo trw ala  ]>la.nowa. w spółpraca rządu , oraz Gdański, oraz Polski Bank Krosowy, 
interesow anych rolniczych sfer gospodarczym i, r o z KLAD OBCIĄŻENIA PODATKOWEGO NA 
sięgająca podstaw  naszego życia gospodarcze- GŁOWĘ LUDNOŚCI. Opierając się na wpływach
go. D ochodowość w arsztatów  rolniczych może 
być podniesiona jedynie przez d ługoletn ią  in ­
tensyfikację  produkcji i przejśc-ie do typu bar- , 
dziej rentow nej gospodarki rolnej, polegającej 
na hodowli zbóż i nasion wysoko-wairtośeio- 
wyeh, w p d ą c z e n iu  7. . rac jonalną  hodow lą b y ­
dła, w yrobem  pobocznych a rtyku łów  rolniczych 
i t. d. Jask raw o  się to okazało w ciągu  tegoro­
czni j kam panji rolniczej, k iedy zagranica naby­
w ała chętnie i po w ysokich cenach pszenicę, 
zaś nie okazyw ała zain teresow ania żytem . My 
zaś w łaśnie pszenicy m ieliśmy na eksport s to ­
sunkow o niew ielkie .ilości, zaś ż y ta  nadm iar.

In tensyfikacja, produkcji rolniczej w ym aga 
dużych kapita łów . Toteż póki nie zostaną uzy­
skane znaczniejsze fundusze z zagranicy, ko-

z podatków bezpośredni oh w 1925 r., stwierdzić 
możemy, że obciążenie 7. tego tytułu wynosi 16 zl 
na głowę ludności (w 1921 r. 18 zł). Największe 
obciążenie wy-kaz-uje woj. warszawskie 37.8 zł nu 
głowę, z kolei idą województwa, poznańskie 27.8 
zł, łódzkie 22.5 zł, pomoimkie 18.3, krakowskie 
14.8 zł kieleckie 10.3, wileńskie i nowogrodzkie
10.1 /,), lwowskie, stanisławowskie i tamo polskie
10.1 zł, białostockie 9.2 zł, lubelskie 9.2 zl, wołyń­
skie 6.6 zl, poleskie 5.9 zł. Podatki gruntowe wy­
noszą 2.6 zl na głowę ludności wiejskiej i 1.7 72 
na hektar powierzchni; podatek przemysłowy wy­
nosi 30 zł na głowę ludności miejskiej, podatek 
dochodowy wynosi 14.1 zt na głowę; podatek wę­
glowy 1.9 zl na głowę.

TERMIN ROKOWAŃ HANDLOWYCH POL-

g';i zakochanych, obfitującą w niezwykle przy- 
3MY- gody, z powodu mściwości wicehrabiego de Bo 

NAWOZÓW SZTUCZNYCH. Brak kredytów igny, nieraz tra.gi07.il™ 'k o ń czy  srę pogodnie 
a wozy sztuczno dla rolnictwa polskiego, k lęską  złych ludzi, a triumfem szlachetnych, 
rzył korzystną sytuację dla przemysłu nie- P io truś odzyskuje swe nazwisko rodowe i ma-

nieczną iest doraźna pomoc chociażby w szczu , 
plejszyeh rozm iar ach. Potrzebę tak ie j pom ocy , SKO-NIEMIECKICH PRZESUNIĘTY. Dnia 10 
krerlytow oj 7.1 o z, 11 mi ttl dtWkor.iile min. Żdziech^w *>. m- niii-Ui y sio rozpocząć portraiktaoje w sprawie 
ski, w ostałn iem  swojem przem ów ien iu ' w Po-!w aktatu handlowego pouk-o-ntcmłł-c.usngo >w iw-r- 
znaniu, k ładąc nacisk na konieczność uzyska- iiiiic. le rn iin  ten został przesunięty z powodu nie- 
.nią kap ita łów  obrotow ych przez, rolnictw o, ukończenia prac przez ministerstwo na okres dul- 
R ćw nooześnie nie zbęunom jc.wc popieranie pracz s’(y> prż#c®cm w clrugcej połowie b. m. pertrakta- 
rząd upraw y pszenicy i nasion eksportow ych ci° i-?, sUwiowroo miały się już rozpocząć, lyineza- 
i odpow iednio uśw iadom ienie w łościan za p o - 'sem doki a-Jn i ej mitiitiitoretwo zaczęło badać po- 
średnictew m  organizacyj rolniczych oraz p rz y -j^ z c g ó lu e - pozycjo, tern nowoze trudności zaczęły 
znaw ania ulg k redytow ych o dobroczynnych wyłaniać, tak, że konferencje tak zwanego ko-
sku lkaeh  in tensyfikacji p rodukcji rolniczej we 
w szystkich jej działach.

(roni.)

Diarjusz ekonomiczny
— Termin dopłat celnych w wypadkach omy­

łek pr.y  obliczaniu cla ua niekorzyść skaiba pro­
longowało min. skarbu wskutek interwencji Izby 
skarbowej w Krakowie na okres 2— 3 miesięcy.

—  Nienormalne zjawisko nabywania w ęgla  
w miastach po cenach tańszych nii w kopal­
niach obserwowano od pewnego czasu. Wobec tego 
kopalnie ograniczyły zuacznio wysyłkę węgla do 
miast.

—  Dyrektor dep. handl. w min. przem. i han­
dlu, Gliwic, udał się do GJańska, celem zaznajo­
mienia się z panującymi tamże stosunkami gospo­
darczemu

mitet.u traktowego, w skład którego wchodzą Izby 
handlowe i reprezentanci poszczególnych gałęzi 
przemysłu, zaś z ramienia ruin. praem. i hamTu 
wicemiiuis-tor Dołożą,1, odbywają się w dalszym 
ciągu. Turmm tych konferencyj obecnie nie mnie 
być ustalony dokładnie, jak to było poprzednio, 
gdyż zwoływane są- one tylko ad hoc w zależności 
od trudnych' do rozstrzygnięciu dla ministerstwa 
ikwostyj. Jwluo jccyt- powiiC, że do świąt Wieikiej- 
nocy konfeirencje w minlstoretwie będą się jeszcze 
odbywały tale. że pertraktacje z Niemcami wzao- 
wionę hyc mogą. najwcześniej w połowie następ­
nego miesiąca. ,

KONFERENCJA W SPRAWIE PRZYWOZU 
DO POLSKI Z AUSTRJt. W mim. przem. i handlu 
o d b y w a ł y  się w o s t a tn i c h  dniuc-h konferencje 
z przedstawicielami sfor przemysłowych i rządo­
wych ausbrjackich w sprawie trudności, na jakie 
narzekają niektóre gałęzie, przemysłu austrjackie- 
go przy wywozie ich artykułów do Bobki,

przeważnie chlub żytni. Piekarnie miejskie ma. jdzenia, k t6ry zakochał się we Franeczee 'z  mo­
głyby oh lob żytni piec na drożdżach, a. tenże był żnego domu arystokra tycznego . Historja.-dwoi 
by s>-macffliiie,jśzy. ’ ■

KONKURENCJA NIEMIECKA W PRZEMY­
ŚLE NAWOZÓW SZTUCZNYCH, 
n-a nav 
stwórz
nbockicgo nawozów sztuczny eh) który kredytuję 
wydatnie wyłącz,nie nieimookie organizacje roini- 
oze w Polsce. Zazmac.zyć należy, że kredyty t.c są 
bardizo tanie, co uniemożliwia dla polskich rolni­
ków zakup na jednych warunkach nawozów w fir- 
mach polskic-h. W celu uniknięcia upadku pro­
dukcji polskiej, niezbędno jest rozszerzenie kre­
dytów nawozowych, o co toż starają się polskie 
Związki rolnicze. Narazić bezskutecznie.

O POLEPSZENIE GATUNKOWE POLSKIEGO 
LNU. Len polski, produkowamy na terenach wo­
jewództw wschodnich, zakapowany jast w su ro ­
wym ślą,nie pracz agentów łotewskich, którzy go 
przerabiają i sortują, poczcm eksportują za gra­
nicę jako len litewski. Tłoniaozy się to bardzo n i­
ską kulturą lnu w wymieniony cdi województwach.
Zaznaczyć należy, że zasiewy lnu w wojewódz­
twach wschodnich wynoszą trzecią część stanu 
zasieKYów w całej Polsce, a dają tylko 20% point.
Właściwe czynniki zwróciły uwagę na koniecz­
ność zastąpienia zwyrodniałych nasion lnu oraz 
iriopĘKonia przerobu włókna, eo dałoby możność 
eksport,u naszego lnu za granicę.

ROKOWANIA ZAGRANICZNYCH KAPITALI­
STÓW O UDZIAŁ W POLSKICH PRZEDSIĘ­
BIORSTWACH. ,,N. W. Journal" donosi, że ame­
rykańska koncern llanrimana, który interesuje się 
polskim przemysłem cynkowym, zamierza par.y- 
cypować w polskim przemyśle metalowym. Także 
i koncern Ilotschylda toczy rokowania z Hutą 
Królewską i Hutą Laury w sprawie udziałów 
w tern przesiąbiorstwie. — Ma być utworzony 
wschiodnio-ounopojsiki trust żelazny, wskutek cze­
go koncern Roteohylda stara się rozszerzyć swoje 
podstawy. Trust żelazny ma się głównie opierać 
o huty witkowi.cki«-

ją tek , a  koroną jego m arzeń s ta je  się malżeń- 
ttowio z Fraiiec-zka. Powodzenie powieści we 
F rancji je s t ogrom ne. U nas znajdą się też za­
pewne tysiące wdzięcznych czytelników .

— H ISTO R JE OSOBLIW E. W ybór nowel fran 
(niskich. Poznań. N akl. D rukarni Poznańskiej.

Zwolennicy niezw ykłych przygód, w strzą-
sa.ją.cyeh opowieści ii sensacyjnych krym inal- 
nych liistoryj znajdą w tym  iwyboirze sporo -- 
szczegółów osobliwych, k tó re  żywo przem ó­
wią do ich wyobraźni. N azw iska znanych fran­
cuskich pisarzy: iM. A udouin, G ustaw  Hue, R e­
my Saint Maurice i K. Le Goffic.,' spee-jalistów 
w tym  rodzaju poc-zy.l.nej lite ra tu ry , sam e ju ż .  
zapew niają, żo lek tu ra  „Tajem niczej sza jk i" ,

Żywego nieboszczyka", „E kspresa N r 13", 
czy „Czerwonego m argrab i" należy do zajm u­
jących i że w ich osobliwym tea trze  okropności 
w ysttjpią postaci, 11 iepozbawionę siły, w yrazi­
stości i p isarskiego rozmachu.

Odpowiedzialny redaktor: 
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

L. 3277/1925.
B. 5.

Najnowsze książki
—  M ARJA JE H A N N E  W IELKOPOLSKA.

„G ontorrszczyzna". Poznań. N akładom  D rukar­
ni Poznańskiej. S tr. 6G.

Z nana pow ieściopisarka, au to rk a  „K ry  ja ­
ków ", przeżyła w 1919 r. w Złoczowie ciężkie 
dni za czasów robolji ukraińskiej. W ięziona 
wraz z mężem, posądzona niecnie o d idatorstw o 
znosiła m oralne katusze, lrtóre oddaje z silą 
w sw ym  pam iętniku i żarliw ej obronie. „Cron- 
tow szczyzna,, je s t ciekaw ym  i w ażnym  pray- 
czynkiem  dc historji w alk o Polskę, jedną
z pięknych k a rt bohaterstw a młodzieży i rów- szyiier-b/koiniiZ opowie ci, kim- -- ’— - - * jes'e&, kim by<5 możesz?

Nadeślii charakler pisma swó 
hib zainteresowanej osoby, za ko j 
munikuj: imię, rok, iniesiqc uro j 
dzenla. Otrzymasz szc?csbtowrj. analizę charakteru, określenie za-1 lot, wad, zdolności, przeznaczenie ł, 
Analizę wysyłam po otrzymaniu!
2 ztotycli. Osobiście przyjmuję OPji 
12—7. Protokóły, odezwy, podzię ! J

nocześn:e poem atem  na cześć L udw ika W olskie­
go m łodocianego poety , k tórego w iersz p. t. 
„U kraina" doprow adził U kraińców  do szalu 
mściwości. Do „W spom nień" dodano odpisy 
ważnych przyczynków  do historji walk o Malo- 
polskę W schodnią.

— EW A SZELBURG-OSTROW SKA. „Ta, 
której nie było". Pow ieść. Poznań. N akl. Dru 
karni Poznańskiej. S tr. 154.

E w a Szelburg-O strow ska zwróciła na siebie 
uw agę m łodym  i świeżym  talentem . „T a, któ-j 
rej nie było" św iadczy chlubnie o poszukiw aniu 
przez u ta len tow aną  p isarkę now ego w yrazu 
'wypowiedzenia się. W  je j mozolnem a oslatecz-j  
nie zwycięsżim łam aniu się ze sty lem  widać]

Ogłoszenie licytacji.
Odem oddania w przedsiębiorstwo budowy kanału 

m'ejskiego w nliey Dra Juljasza L;a, Dz. XV, odbędzie 
się w Budownictwie miejskiem Oddział B roz rawa za 
pomocą ofert pisemnych dnia &0 marca 1926 r. o godz. 
1-2-toj w południe.

Wadjurn wynosi 2V0.
P la n y ,  k o s z to ry s y  i w a ru n k i m o in a  przoj?lą,daó w  b ill-

rze kanalizacji miasta w godzinach urzędowych, gdzro 
też wydawane będą draki ofertowe za opłatą 3 zł.

Oferty, wniesiono po torminio lub nie sporządzono 
według wzoru, n'e będą uwzględnione. 2511

Krak6w,-dnia 15 marca 1926 r.
R Sagistrat s ta l .  k ró l .  m ia3 ta  Brakowa.

HEMOROIDY
Czopki hemorojdowe

A. G ą s e c k ie g a

\ Światowej sJawy psycho-grafolog ‘

kowania najw>bitniejszych oaóht  ̂
stolicy. Warszawa, 1’sycho-Grato

(z Uoj»ulkiem)
k ra ‘o v y  a la „Anusol* 
usuw ają ból, pieczenie, 
krw aw ienie, swędzenie, 
zm niejszają guzy (żylaki)

Żądać w aptekach.
lo"- Szyller-Szkolnik, Piękna 25-10 

25(W
i

2103

A b a ż u r y
i tamjiy etektryczne najtaniej 
w Wytwórni: Sławkowska 30 
Tel. 2043. tłustr. cenniki r.a 
nadesłaniem 80 gr. 2478

Ządajcis wszędzie

N o w e j R e f o r m y '-

gPrzewodnik handlowy i

ig  A p a t a ty
i jn-st/b. fo t on-. „

i
(l a r s z a w s k i  S k i a a  

jn-zt/OofOu. fo to t/ra ficz. 
0  tssew aka 2 . 'le i. 1426

t  i i  i n k i 1
U*Jad g/ówn> * hcajiowio, Rynek ęf.

wUutw łi w szelki© ezynr jińoi 
i.nkowa.

g  il.u ili fMalopoiski 8. A-

i
1
2  Fcwsisrfeny M  M y t w
Ęg S A. we Lwowie, — Uddziut 
~  w Krakowie, Rynek gł. 35 .
g a  ( K i s y s u m i j )  l e i .  2 1 6 U i  l i i  li9 Załatwia U u j k o r „ , „ im
8  w zelkie:?yi)nusci Unkoweo.a łpi::ek«Ey na wa.yalkia „ilajico- 

w o e c i  a lal. i ::aer,micy,

S B  0 1 0 2 3 5 0  g

W ym ien ione firm y p olecam y n aszym  C zytelnikom

Z  O S T A T ^ S J  0 2 IW S U .

P .  M A U K 1 Z I O
R y n e k  g łó w n y  38

Łhvr l t i> iav ) f

B e c h s l e t f l
B H U h n e r

B S s e n t i o r f e r
Wyłączne zastępstwo;
m . s m L & m m
BRAKÓW, SZEWSKA 9

JOZLt UIIi.K
i a wodo H) moihamk, stroiciel for- 
teotanów, kier H- j/b , fortepianów 
li. (Jabryetska, ul Sielanka L. 6, 

7 tlcjon 369. w

Herbata 
z „RaczKa“
Jjljiiiz Crosse

Sp. z  o . o. 
I l r n k ó u r  

R y n e k  g * .  3 4

H o t e l e J
M S T S Ł

p m  n a t Ą

FLBRjafiSHA 14
TEL 2263. TEL 2253

Futra firny K.!R.Moor
t r z a s n ę  z a  n a j le p s z e ,  

n a j t i  w a ła ż e  i n a j i m a z e  
K ra ló w , Q rodiK a 13. T ilo fo n  17

H sią/iarnie  
sk ła th / n u l

G e b e th n e r  i W o lff
Rynek gł. 23 

ifliążkl, nnty, pisma krajowa 
i -a f̂aniczne.

Dowiadujemy się iż zakład fotograficzny

„ r4 i V l i i C Q Si w  W a r s z a w ę ,  Z i e l d a  3
w colu rozpowszechnienia swe^o zakładu fotograficznego prze­

znaczył i?o rozdania

10.000 p o r t r e t ó w  d a r m o ! !
Jes tło  fakt, k tó ry  należy ocenić i każdy z życzących sobie  mieć 
porti*©t r e tu s z o w a n y ,  a r ty s ty c z n i©  w y k o u a n y ,  n© zdu*  
m to w a ją c e m  p o d o b ie ń s tw e m , opraw iony w eleganckie passo*

I! portout, rozm iaru 35x45 cm. powinien przysłać do zak ładu  foto* j! 
graficznego „ R 0 ^ 0 1 i 0 u  W a r s z a w a ,  Z ie ln a  3, oddz. 26; 
sk rzynka  pocztowa 027 folografję, grupę luh t. p. z podaniem  
dokładnego adresu , a otrzym a w przeciągu 12 dni sw ą fotogra- 
fję w całości w raz z portretem . Za pasge-portout, przesyłką 
i opakow anie należy nadesłać 5 złotych. 1’rzy  grupach należy 
osobę, przeznaczoną do pow iększenia, oznaczyć X. Nie je s t to 
żadna reklam a, lecz rzeczyw isty fakt, radzim y więc p rzekonać się

P r z y b o r y  
y iśn t ir n n e

11 ALEKSANDROWICZ 
Basztowa 11. — 7°' •
M>ga v /n  p riy b o r tw  biai-owyob

Ubezpieczeniu

H anrckcpi 
da m ska

Ttwjrijslws uboietni ni ijcii
„ F E M K S "

UL. GESTKUDY 8 .

„ W O W A  R E F O R M A 44
jodyny dziennik popołudniowy w Krakowie, województwie Śląskiem i zachodniej Małopolsaa, priyno3 

najświeższe wiadomości telefoniczne, telegraficzne i iskrowe — oraz 03tatnie notowania giełdowe
i jest już w godzinach popołudniowych luli wieczornych w dniu opuszczenia prasy do nabycia:

W h s lg j s r n i a c h  k o le jo w y c b  T o w arzy stw a  „ B a c h "  lub w agencjach dzionników-.
JJ T rseb la i o godiinie 14-55. i W K atow icach  o godzinie 16-13. | W Bochni o godzinie 16-36.
W S zczakow ej o godzinie 15-28. 1 W O św ięc im iu  o godzinie 16-30. J W T arn o w ie  o godzinie 17-32.
W M ysłow icach o godz. 15-52. | W Bziedzlcacis o godzinie 17T2. | W R zeszo w ie  o godzinie 19-11.

f O . łr iC a iłJ lb jfs iE iź
Fbrja.iski 32.1elef. 3215 jMagazyn mód i strojów dnni­

skich, poleca ostatni© nowo* I 
ści wiosenne, w s*czególno- ' 
ści: crepe tle chiue, geor- j 
getty, erep eatin, crep ma* i 
rocain, fulary, surowe je- 3 dwabie, satyny, markizety i 

i krepony.

R e k l a  m  a

Kursa maturyczne i dokształcające

„ W i B D Z A "
pod osobistem  kierownictwem  

prał, B o g u sław a  B u try m o w k za  
w Krakowie, u l. S tu ć e n s k a  L* 14
przygotowują tak do  m atury, 
jakoteżdo wszystkich egzaminów

aes

i : Likiery

g
i

J iF . W e ń i U f f i
1/ ../il/ńtn «il Bnlnhi 'i

i ■m<fl'«ituwiHi*ii< łMii*i<in'<->tcm«iui*iniiiiwiiii<i).-ii(.u*ii
" F a D r y k a  n a jp r z e d n te l s z y o l i  
-  l ik ie ró w

: E l i  V E N  L U C A S

B O L S
1 R o k  ra t ,  157 5
i  Z n r i a ć  w s i ą d z i e !• nłi*i*iii.ł'»ii«i'»«,i,i»...i‘-

Kraków, ul. Gołębia 16.
Najmodniejsze ma t e r j a ł j  
w i o s e n n e  już nadeszły.

Józefa N‘inika  
Zakład krawiecki, ul. św. Jana 14
poleca się P . T. Puhiic/.aości 

Ceny przystępne.

Naj lepsza  
najskuie  c z n i e  jsza  

a a j tS a ^ s z a

reklama I
jest

w P r z e w o d n ik u
informacyjnym 
i handlowym

„Nowej Rsiormy'! 1
Cena ogłoszenia wraz ^  
z dostawą bezpłatnego 
n u m e r u  dov,odowego 

25  zł m iesięcznie.

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego.


